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Run na banki w Rumunii 
W y c o f a n o J u ż z b a n k ó w 4 m i l j a r d y l e i . — T r u d n o ś c i g o s p o d a r c z e w y w o ł a n e 
z a r z ą d z e n i a m i a n t y ż y d o w s k i m i . P o s e ł a m e r y k a ń s k i p o n o w n i e u p r e m . G o g i 

Interpelacja w parlamencie francuskim z powodu prześladowania Żydów w Rumuni; 
Bukareszt, 0 stycznia. 

Skutki antyżydowskiego kursu w 
Rumunii dają się odczuwać w życiu go
spodarczym i finansowym kraju. Daje 
się zauważyć niezwykle 
SILNY ODPŁYW DEPOZYTÓW BAN

KOWYCH. 
Wedle liczb szacunkowych z 138 ban 

ków wycofano depozyty na sumę 4 mi
liardów lei. Wycofują depozyty zarów
no Żydzi jak i nie żydzi na skutek coraz 
większego braku zaufania do stabiliza
cji gospodarcze) kraju. 

Aczkolwiek, niektóre zarządzenia an 
tyżydowskie, jak usuwanie Żydów z 
prasy oraz z urzędów państwowych są 
już obecnie realizowane, przypuszcza 
się jednak, że 
ZASADNICZE USTAWY ANTYŻYDOW 
SKIE RZAD GOGI ZAMIERZA ODRO

CZYĆ NA CZAS PÓŹNIEJSZY, 
być może dopiero po nowych wyborach 
I po ukonstytuowaniu się nowego par
lamentu. 

Bukareszt, 9 stycznia. 
Poseł Stanów Zjednoczonych przy rzą 

dzie w Bukareszcie Franclln Matt Gun-
ther poraź drugi konferował z Goga i 
min. Micescu, p 'zed wyjazdem tego o-
statniego do Bukaresztu. 

Jak donoszą, ambasador amerykań
ski w toku rozmowy z Gogą odniósł wra 
żenię, że 

RZĄD RUMUŃSKI BĘDZIE Z DUŻA 
POWŚCIĄGLIWOŚCIĄ KONTY

NUOWAŁ KURS ANTYŻYDOWSKI. 
Bukareszt, 9 stycznia. 

Delegacja angielskich przemysłow
ców przyjęta została przez Gogę, które
mu delegacja wyraziła zaniepokojenie o 
przyszłe losy obywateli państw obcych 
w Rumunii. 

Goga zapowiedział, że obywatele 
państw obcych nie będą dotknięci ogra
niczeniami i podkreślił, znaczenie podró 
iy króla Karola do Londynu. 

Bukareszt, 9 stycznia. 
(PAT) Czynniki decydujące Izby adwo 

kackicj Bukaresztu wysuwają projekt 
skreślenia wszystkich adwokatów Ży
dów zapisanych do Izby w okresie po-
wotannym. Również: przeprowadzona 
•auasMHMi. TJW*WMiiim m i w i w hu ii • • i m 

ma zostać kontrola w szeregach adwo
katów zatrudnionych w instytucjach 
państwowych I przedsiębiorstwach pry
watnych, gdzie 

ŻYDZI BĘDĄ ZASTĄPIENI ADWO 
KATAMI CHRZEŚCIJAŃSKIMI. 

Paryż, 9 stycznia. 
Komitet dla obrony praw Żydów w 

Próba uspokojenia opinii 
i e g o m i n i s t r a f i n a n s ó w 
| interesowane zaufanie do waluty rumuri-
I skiej nie zostało podważone i waluta ta 
nadal ma stały kurs na rynkach zagra

nicznych, 3) obrona rynku wewnętrzne
go zapewniająca spokojny i stały rozwój 
wszystkich bogactw kraju. 

Minister zaprzeczy! kategorycznie 
pogłoskom o pożyczkach przymusowych 
o blokadzie wkładów, o badaniu zawar
tości schowków bankowych, oraz o za
miarach stcmplownia banknotów. Po

głoski tego rodzaju — mówił minister— 
są nie tylko uiczgodoe z prawdą, lecz 
wywołujące niepokój. W następstwie 
tego niepokoju stwierdziliśmy przed pa
ru dniami uiewr^-adnioną nerwowość. 
Rząd iest stanowczym PRZECIWNI
KIEM WSZELKIEGO RODZAJU ZA
RZĄDZEŃ I OPERACJI SPRZECZ

NYCH Z PRAWEM WŁASNOŚCI. 

O ś w i a d c z e n i e r u i n u ń s k 
Bukareszt, 9 stycznia. 

(PAT) Minister finansów Eugene Sa-
vu przemawiając wczoraj przez radio 
podkreślił: 1) konieczność utrzymania 
równowagi budżetowej przez ponowne 
zbadanie zdolności płatniczych podał ti
ków, przez energiczna walkę przeciwko 
uchylaniu się od opłat skarbowych oraz 
przez ścisły nadzór nad wydatkami. 2) 
waluta narodowa będzie chroniona dzie 
ki równowadze budżetu, przez dodatni 
bilans handlowy, który można będzie 
osiągnąć w drodze ścisłego nadzoru nad 
wymiana z zagranicą, przez pokrycie 
kruszcowe obiegu banknotów oraz 
przez ustalenie wzajemne) zależności po 
między waluta, a cenami wewnątrz i na 
zewnątrz kraju. Wprowdazenie tych za
sad stworzy międzynarodowe zaufanie 
dla waluty rumuńskie). Pomimo pogło
sek rozpowszechnianych przez koła za-

W ł o c h y 
do „osi B e r l i n — R z y m " . - K o n l e r e o t j a państw bloku rzymskiego w Budapeszcie 

Rzym, 9 stycznia. I Wiedeń, 9 stycznia. łów rzymskich, kanclerz Schuschnigg w 
(PAT) Minister spraw zagranicznych j (PAT) Dziś o godz. 17-ej odjechał do otoczeniu podsekretarza stanu dra <jui-

hrabia Ciano wyjechał wczoraj specjał- Budapesztu na zaczymiącą się jutro kon do Schmidta i kilku innych osób. 

Europie środkowej i wschodniej ogłosił 
list o twarty do ministra Delbosa z o-
strym protestem „przeciwko pogwałce
niu przez nowy rząd Rumunii zobowią
zań międzynarodowych w sprawie mnie) 
szóści, stanowiących Integralną część 
traktatu pokojowego, dzięki któremu Ru 
munia uzyskała obszar zamieszkały 
przez 4 mil. ludności mniejszościowej". 

Komitet domaga się stanowczych 
kroków przeciw represjom antyżydow
skim w Rumunii. 

Jak donoszą w najbliższych dniach 
zgłoszona będzie w Izbie deputowanych 
INTERPELACJA W SPRAWIE POLI
TYKI MNIEJSZOŚCIOWEJ RZĄDU 

RUMUŃSKIEGO. 
Na środę Międzynarodowa Liga Wal

ki z rasizmem i antysemityzmem zwo
ła! wielki wiec pod hasłem „Hitler zdo
bywa Rumunię". 

Warszawa, 9 stycznia. 
W związku z sytuacja w Rumunii 

rtzcdsatwicłele Mizracbi zwrócili sie.da 
| egzekutywy światowego Konrrresu Ży
dowskiego o zwołanie nadzwyc^ine j 
; sesji komitetu administracyjnego kongre 
'su, dla umówienia sytuacji Żydów ru
muńskich. 

c i ą g n ą ć R u m u n 

nym pociągiem do Budapesztu. ferencję państw sygnatariuszy protoku-

Śmierć adwokata w Tatrach 
Został o n z a s y p a n y p r z e z U w i>ę 

Zakopane, 9 stycznia. | W cztery minuty po rozpoczęciu ak- dYiaTek konferencji 'przywiązują tu ogro-

W związku z rozpoczynającą się km 
ferencją w Budapeszcie, austriackie ko
ła urzędowe zachowują jaknajdalej ida-

icą rezerwę w swoich oświadczeniach 
wobec prasy. Tym niemniej z ostroż
nych wynurzeń kół rządowych wyczuć 
można, że do zaczynającej się w ponie-

Wymiana depesz 
pomiędzy królową holenderską 

a Negusem 
Haga, 9 stycznia. 

(PAT) W odpowiedzi na depeszę Hai-
le Selassie, królowa Wilhelmina podkre
śliła, że Holandia, stojąc na gruncie po
lityki Ligi Narodów, musi jednak liczyć 
się z faktem zdobycia Abisynii, czemu 
zarządzenia Ligi Narodów, w którycli i 
Holandia brała udział, zapobiec nie zdo
łały. Rząd holenderski skomunikował 
się z innymi państwami, ażeby naradzić 
się nad ułożeniem stosunków z Włocha
mi. W końcu odpowiedź zaznacza, że 
nie jest zamiarem rządu holenderskiego 
uznanie de jure podboju Abisynii. 

(PAT) W dniu dzisiejszym około go-1 cji ratunkowej pogotowie ratunkowe pod m n ą w a g ę 

dżiny 11-e) przed południem grupa nar- j kierownictwem Józefa Oppenheima wy- ^ie o m a w i a j ą c obfitego zapewne tym 
clarzy przechodziła z Kalatówek suchym ( dobyło z pod wars twy 20-metrowe) nie j r a z e m programu obrad natury zarówno 
żlebem na Wótkł. W pewnym miejscu dającego już znaku życia Wachsa. Mimo gospodarczej jak i politycznej, w kołach 
za grupą ta oberwała się lawina, która trzygodzinnych zabiegów lekarskich nie urzędowych wskazują, że dwa momen-
porwała pozostającego na końcu miejsco' udało się przywrócić ofiary lawiny do t y b ę d ą m i a ) y s p e c j a i n j e w a z n e znaczę-
wego adwokata, Otto Wachsa. Znajdu- życia. | n j e dla obrad, a mianowicie coraz bar
ią cy się w pobliżu narciarze w liczbie j Lawina była stosunkowo bardzo dłu- dziej krzepnąca współpraca państw osi 
kilkudziesięciu podjęli od razu akcję r a - ( ga , mając 150 mtr. długości, 25 szeroko- B e r i j n _ Rzym i rozszerzenie się jej pro 
townicza, a Jednocześnie zawiadomili o ści a przeciętnie 2 metry grubości, tak, mienia działania oraz ostatnie wydarzę-
katastrofie tatrzańskie ochotnicze pogo- \ że szybkie odnalezienie ofiary można u-; n ] a polityczne w Rumunii, które mogą 
towie ratunkowe, które przybyło na ważać za duży sukces pogotowia rałun- poważnie zmienić stosunek Małej Eulejj-
mlejsce wypadku o godz. 12.40. kowego. ty do państw protokułów rzymskich i w 

'dalszej konsekwencji zmienić układ sił i 
wpływów wielkich mocarstw na terenie 
Europy wschodniej 1 południowo-wscho
dnie). Z dalszych wynurzeń urzędo
wych wynika, że jednym z najważniej
szych wysiłków kanclerza austriackiego 
jak i zapewne jego węgierskiego ke.' r.?i 

su-

Slub greckiego następcy tronu 
o d font »iej w c z o r ą f w A t f e n u c h 

Ateny, 9 stycznia. Iburgii, Badenii i Brunswiku. Ogółem w 
(PAT) W ramach uroczystości zaślu- Atenach przebywa 54 członków rodzin 

bin następcy tronu z księżniczką hano-j panujących oraz ich świty. Uroczystości; b d z j e w a l k a 0 d a , s z ą n i e z a I n i r * 5 c 

werską, odbyły się przyjęcia na dworze jsa w pełnym toku. Po zakończeniu cerę-1 w e r e n n 0 J S c D O i i t y k i zagranicznej 
tnomi w katedrze prawosławne] 101 , "•"—wi • ' i M i m i i m w n i i i przedstawienia galowe, w czasie któ

rych księżniczce przedstawieni zostali 
członkowie rządu i korpusu dyplomaty
cznego oraz najwyżsi dygnitarze grec
cy. W uroczystościach uczestniczą 
członkowie domów panujących: angiel
skiego, duńskiego, greckiego, rumuńskie 

strzałów armatnich obwieściło ten fakt i 
stolicy. 

Ślub według obrządku ewangelickie
go odbędzie się wieczorem w kaplicy 
dworskiej. Nowożeńcy otrzymali wiele 
podarków ślubnych, między innymi sa
molot, yacht oraz liczne cenne klejnoty 

go, jugosłowiańskiego, domu Romano- od armii, miast greckich, rządu i korpu-
wów ora* ksk*£eta Peru, Hesii, MeWem- su dyplomatycznego. 

Gen. SkWarczyński 
przeszedł w stan nieczynny 

Warszawa, 9 stycznia. 
(PAT) .lak się dowiadujemy, rerjera! 

Stanisław Skwarczyński, dowódca, dy
wizji, przeszedł w stan nieczynny. 
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NOWY WYŚCIG ZBROJEŃ NA MORZU 
Francja nie pozostanie w tyle za Wiochami. — 
Walka o hegemonię na Morzu Śródziemnym 

Paryż, 9 stycznia. 
(PAT) W kotach parlamentarnych i 

politycznych wiadomość o zbrojeniach 
morskich Wioch w dalszym ciągu Jest 
jednym z naczelnych tematów zaintere
sowania i dyskusji. Prasa paryska wy
raża przekonanie, iż w odpowiedzi na bu 
dowe nowych okrętów włoskich, Fran
cja powinna ze swej strony przystąpić 
do nowego programu zbrojeń morskich. 

„Aube" pisze, iż trzeba Włochom od 
powiedzieć pancernikiem na pancernik, 
krążowniikcm na krążownik. 

Były minister ma-ynarki Pietri na 
łamach ..Figaro" pisze, że nowy wysi
łek morski Włoch Francja powinna po
traktować nie jako impuls do rywaliza
cji, ale w każdym razie jako przykład 
dla siebie. 

„Excelsior" pisze, że gest włoski pod 
kreślą tylko istniejący brak równowagi 
między narodami, które utrzymują flotę 
z konieczności, a między tymi naroda
mi, które tworzą swoją flotę obecnie wy 
raźnie ponad rozmiary swych potrzeb. 

Socjalistyczny „Populaire" zwraca 
przede wszystkim uwagę na to, iż kon
sekwencją budowy nowych pancerni
ków włoskich będzie dalszy wyścig 
zbrojeniowy. 

Radykalna „Ęre Nouvelle" oświad
cza, iż Francja powinna być w stanie 

STAWIENIA CZOŁA WSZELKIM 
EWENTUALNOŚCIOM NA MORZU 

ŚRÓDZIEMNYM. 
Pismo podkreśla, żc Francja musi zabez 
pieczyć zarówno Afrykę Północną, jak 

i połączenia z koloniami, które posiada
ją żywotne znaczenie dla Francji. Nowy 
program morski Włoch, pisze „Ere Nou-
velle", nakłada na nas obowiązek podję
cia natychmiast wszystkich niezbędnych 
decyzyj byśmy mogli odzyskać na Mo
rzu Śródziemnym rolę, którą stopniowo 

p straciliśmy, jest to podstawowe zaga
dnienie naszego bezpieczeństwa narodo
wego. 

„La Republique" pisze, że w odpowie 
dzi na budowę nowych okrętów we Wło 
szech, Francja powinna odpowiedzieć bu 
dową conajmniej takiej samej ilości je
dnostek. W tej chwili na morzach roz
strzyga się gra, kończy „Republiąue" — 
o istnienie naszego imperium i bezpie
czeństwo Francji. 

Ekscesy i i i in lusk t 
Napadli oni na grupą narciarzy. — 50 osób zostało rannych 

Budapeszt, 9 stycznia. 
(PAT) W górach Svabhegy, niedale

ko Budapesztu, będących terenem licz
nych wycieczek narciarskich, grupa oko
ło 30 ludzi, uzbrojonych w pałki, wzno

sząc okrzyki antyżydowskie, napadła 
dziś po południu na narciarzy. W bójce 
około 50 osób zostało ranionych. 4-ch 
ciężko rannych narciarzy przewieziono 
do szpitala. Policja niezwłocznie przy

wróciła porządek, aresztując 13-tu na
pastników. Ustalono, że sa to członko
wie skrajnej organizacji nacjonalistycz
nej, którzy brali Już niejednokrotnie u-
dział w podobnych zajściach. 

C A S I N O 

„Cst f e r o l o i k a " i a p m i s k c i 
Rząd H o n o y e zagrożony. — Władzę ma objąć s łynny 

gen. Araki.—Trudności gospodarcze Japonii 
. . _ Tokio, 9 stycznia. Krążyły również pogłoski, jakoby 

(FAT). Dzienniki donoszą, że premier Hirota miał się podać do dymisji na wy-
książę Konoye zatwierdził 4-ro letni padek wypowiedzenia wojny Chinom. 
program reform narodowych składający 
się z 9 punktów, Program 'ten przewi
duje odnowę duchową i reorganizację 
wy eho wania na rodowego*' i konsoli dac ję 
wyjątkowego stanowiska zajmowanego 
przez Japonię jako mocarstwo będące 
czynnikiem stabilizacji na Dalekim 
Wschodzie, zwiększenie siły produkcyj
nej narodu w drodze racjonalizacji prze 
mysłu dla stawienia czoła wzrastają
cym koniecznościom obrony narodowej, 
nowy podział obciążeń skarbowych i 
społecznych celem ochrony drobnego 
handlu i przemysłu oraz rozwoju ducha 
poświęcenia wśród ludności. 

Niektóre dzienniki donoszą, iż ogło
szenie tego projektu reform których od-
dawna domagała się armia miało na 
celu stwierdzenie, że książę Konoye za
mierza się utrzymać u władzy w prze
ciwieństwie do uporczywych pogłosek 
według których miałby porzucić ster 
rządów na rzecz dyrektoriatu złożone
go z przedstawicieli wojska i marynar
ki. Według tych pogłosek admirał Sue
tsugu miałby być premierem przyszłe
go gabinetu do którego wejść miałby 
również gen. Araki i inni zwolennicy 
polityki skierowanej przeciwko Zacho
dowi. 

Kompetentn< obserwatorzy polityczni 
twierdza js-lrak, iż1 książę Konoye i»o-
zr.f tanie u v ładzy conajmniej do chwiii 
u;hwalenia ogłoszonego ipł-ojokt-i.' nrzoz 
parlament. Sądzą jednak, że stanowisko 
premiera Konoye i ministra llircty bę
dzie osłabione na skutek prawdopodob
nego odrzucenia ostatnich propozycyj 
pokojowych o charakterze ultimatum 
przesianych marszałkowi Czang-Kai-
Szekowi oraz przez powolność i nie
śmiałość z jakimi przeprowadzane są 
reformy narodowe ku niezadowoleniu 
armii. 

Tokio, 9 stycznia. 
(PAT). Minister finansów przygoto

wuje obecnie projekt rewizji taryfy cel
nej, który będzie przedłożony parla

mentowi na początku sesji wyznaczonej 
na dzień 22 stycznia. 

Agencja Domei dowiaduje się, że 
projekt przewidywać ma zwyżkę opłat 
celnych od artykułów, zbytku, celem 
zmniejszenia zapotrzebowania na nie w 
rakresie szczególnie trudnym d|a Japonii 

• . • 
Tokio, 9 stycznia. 

(PAT). Premier książę Konoye zwo
łał na jutro rano nadzwyczajne posie
dzenie rady ministrów, celem przepro
wadzenia dalszej dyskusji nad polityką 
japońską w Chinach. Jak donosi agen
cja Domei, rada powziąć ma postano
wienia, co do „zarządzeń prowadzą
cych do zlikwidowania antyjapońsko na 
strojonej administracji chińskiej". Po 
zakończeniu posiedzenia rady minist
rów ksążę Konoye uda się do pałacu 
cesarskiego, celem uzyskania aprobaty 
cesarza. 

Po zdobyciu przez wojska rządowe Teruelu 
toczą się dalsze watki na tym odcinku 

Pożar w fabryce Norblina 
Warszawa, 9 stycznia. 

W dniu wczorajszym wybuchł groź
ny pożar w wielkiej fabryce metali 
„B-cia Norblin, Buch i T. Werner". Ogień 
powstał wskutek zwarcia przewodów 
elektrycznych. Płomienie ukazały się po
czątkowo w szlifiemi, a następnie prze
dostały się do dalszych hal. Na miejsce 
pożaru przybyła straż pożarna, która po 
kilkugodzinnej wytężonej akcji ratunko
wej pożar zlokalizowała. Straty dość 
znaczne. 

Wykłady w szkole Wawelberga 
zostały wznowione 

W ub. sobotę rozpoczęły się wykła
dy w Szkole Głównej Handlowej i Wyż
szej Szkole Budowy Maszyn i Elektro
techniki im. Wawelberga i Rotwanda. 
Na obu tych uczelniach wykłady miały 
przebieg spokojny. Studenci Żydzi stali 
przez cały czas wykładów-

Barceiona, 9 stycznia. 
(PAT). Minister obrony Prieto po

twierdził wobec dziennikarzy wiado
mość o podaniu się obrońców klasztoru 
Santanclara, oświadczając, że „zagad
nienie Teruelu zostało w ten sposób 
ostatecznie rozwiązane". Do niewoli 
dostali się pułkownik Barrat, podpłk. 
Rey d'Hancourt i biskup Teruelu. 

Barcelona, 9 stycznia. 
(PAT). Ministerstwo obrony komu

nikuje urzędowo, że zaciekłe walki to
czyły się dalej na odcinku Teruelu 
przed zajętymi wczoraj pozycjami w 
pobliżu Muela i wzgórza 1072, nieprzy
jacielowi nie udało się posunąć na
przód. Na odcinku Geladas atak prze
ciwnika został odparty. 

Barcelona, 9 stycznia. 
(PAT). Lotnictwo powstańcze bom

bardowało wczoraj Barcelonę. Ofiara
mi bombardowania padło 20 zabitych 
i kilkudziesięciu rannych. 

Salamanka, 9 stycznia. 
(PAT). Komunikat głównej kwatery 

powstańczej głosi, że na odcinku Teru
elu toczyły się dalsze walki. Ataki prze 
ci wnika na nasze pozycje położone na 
południe od Muela zostały odparte z 
wielkimi dla atakujących stratami. Wal
ki wewnątrz miasta, zniszczenie kilku 
budynków oraz utrata gmachu, w któ
rym znajdowało sie dowództwo jedne
go z odcinków skłoniły nas do wyco
fania z jednego z ośrodków oporu gar
nizonowego, złożonego z 500 ludzi, dru
gi ośrodek oporu, który od kilku dni 
był zupełnie izolowany i pozbawiony 
żywności i wody, padł po bohaterskiej 
walce nrowadzoiiei do ostateczności. 

Pocz. 4, 6, 8, 10 
FILM, który 
.WSZYSCY 
MUSZA ZOBACZYĆ! 

BRONI 
(La grandę illusion) 

W 3-cim tygodniu rekordowego 
powodzenia 

CENY MIEJSC ZNAC/N'E ZNIŻONE! 
O 

z l . 
na wszystkie seanse. 

Najcięższa klęska społeczna -
to brak pracy 

Walczy z nią każdy, kto składa 
ofiarę na Pomoc Zimową 

Konto P. K. O. 70.200 Pomoc Zimowa 

Teror arabów w Palestynie 
Jerozolima, 9 stycznia. 

(PAT) Po krótkotrwałym uspokoje
niu w Palestynie północnej doszło do no
wych incydentów. W wiosce Illar w 
pobliżu Napluz teroryści zamordowali 
Araba, który był podejrzany o zadenun-
cjowanie jednego z chłopów, u którego 
znaleziono skład broni. Akty grabieży 
dokonywane są przez bandytów prze
branych za żo łnierzy, którzy pod pozo
rem rewizji zabierają chłopom pienią
dze. Policja prowadzi energiczną akcję 
bez względu na ulewne deszcze i doko
nuje licznych aresztowań. W Galilei na
łożono na dwie wioski wielkie grzywny 
za uszkodzenie rurociągu naftowego i 
zerwanie linii telefonicznych. 

Holandia oczekuje 
potomka królewskiego 

Haga, 9 stycznia. 
(PAT) Cała Holandia żyje w oczeki

waniu radosnej chwili urodzin potomka 
domu orańskiego. Dzień urodzin zosta
nie obwołany dniem święta narodowe
go. Dzień po urodzeniu będzie też świę
tem. Szkoły i urzędy nie będą czynne. 
Miasta przygotowują wielkie xahawy 
ludowe i iluminacje gmachów. 

Żukowski — zastępcą komisarza 
spraw zagranicznych 

Moskwa, 9 stycznia. 
(PAT) Centralny komitet wykonaw

czy Z. S. R. R. powołał Żukowskiego na 
stanowisko zastępcy komisarza spraw 
zagranicznych, zaś Parszina — na sta
nowisko zastępcy komisarza konstruk-
cy] mechanicznych. 

Mrozy w Konstancy 
Pięć osób zamarzło na Śmierć 

Bukareszt, 9 stycznia. 
(PAT) Na wybrzeżu Morza Czarnego 

panują dotkliwe mrozy. W dniu wczo
rajszym w Konstancy zamarzło na 
śmierć 5 osób. Nad okręgiem Konstancy 
sroży się nawałnica śnieżna, przy czym 
grubość powłoki śnieżnej dochodzi miej
scami do 3-ch metrów. 

Pożar transportowca 
rumuńskiego 

Konstanca, 9 stycznia. 
(PAT) W porcie Konstancy, na skutek 

nieuwagi jednego z marynarzy wybuchł 
wczoraj pożar na transportowcu rumuń
skim „Oltuz". Przy holowaniu płonące
go statku, celem oddalenia go od głów
nych magazynów, statek ten zderzył sie 
z transportowcem „Alba Julia", uszka
dzając go poważnie. Pożar dotychczas 
nie został ugaszony. 

Dr. 
m e d . 

KARDIOLOG (SPFC. CHOR. SERCA) 
POWRÓCIŁ 

i przeprowadził się na Al. Kościuszki 46 fr. part. 
teł. niezmieniony 191-25. Przyjm. od 4.30 do 7 
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oksy dzisiejszej Francji 
*&e£$ea&ne£o s p r a w o z d a w c i j w '/Xe|p?.?6Iifti" ss &ranrti) 

Paryż, w styczniu. I robotniczych, a obecnych ministrów | r z ą d się opiera. Z drugiej strony, zna-
Bezrobocie pracowników zakładów trzeciej RepubUki, padają tę same hasła, m y wiele prób definicji francuskiego ra-

użyteczności publicznej w • ostatnich!co ze strony dawnych mieszczańskich dykalizmu, z których żadna me jest Kora 
sterników nawy państwowej: pauza, j piętnie zadawalmająca. Do proo tycn 
wstrzemięźliwość, powiększenie wydaj- można jednak śmiało dodać jeszcze jed
ności pracy, oszczędność itd. Z goryczą l n ą : stronnictwo radykalne jest konkret-
stwierdza, że wstrzemięźliwość, praca i ' n y m wyrazem dążeń i poglądów drob-
oszczędność doprowadziły świat do nomicszczańslwa, rej w nim wodzi jed-
ciężkiego i zawiklanego kryzysu gospo-; n a k wieika burżuazja, tak . ery Inaczej 
darczego i że po zdobyciu władzy przez I z a l c ż n a od banków i spowinowacona z 

dniach roku ubiegłego było nietyle może 
emocjonujące, ile p o u c z a j ą c e . 
Dało ono przede wszystkim jaskrawą 
ilustrację trudności, które w sposób nie
unikniony spotykają na swej drodze rzą
dy. Prawica uderzyła oczywiście na 
alarm, przepowiadając rewolucję, atak 
sił destrukcyjnych na istniejący porzą
dek społeczny i wszelkie możliwe ka
taklizmy, jednym słowem — koniec 
świata. 

Daleko prawidłowiej^ ocenił jednak 
sytuację sam premier, nie dając posłuchu 
alarmom. Lawirując z podziwu godną 

tront ludowy należałoby się spodziewać l „ . _ r . . 
programu i formuł, bardzieji uwzględnia-1 P o m y s ł e m . O szczególe tym 
jących interesy i potrzeby sfer ludowych.  l e z \ ^mm^, ,esli się CHCE 

Lecz i struktura większości w e Fnr.n-  m i e . c P e w r V ; . 2 l ? w l s k a .skomphke 

nie na-
chcę zrozu-

owane i 
cji ma charakter paradoksalny, tłóma- . n i c ' a s n , e - Nie ma na świecie nieprzema-
czący wiele rzeczy niezrozumiałych na  k ^ c h . V™*™*; Ruch robotniczy nie 
pierwszy rzut oka. Radykałowie stano- m o z e S 1 ? o b c i S C b e z »ntehgencji, pocho-

zimną krwią, doprowadził on do w y b - . w i a wprawdzie mniejszość, w "koalicji c l z ą ? c , ' * [ n n e } s h r y ' a r - u c h drobnomiesz-
kiej likwidacji konfliktu i przywrócenia większościowej , mimo to posiadają oni c z a n s k l z n a t u r y rzec-zy s z u k a P™ywod 
normalnych warunków istnienia olbrzy- jednak kierownictwo w rządzie, a co za ców wśród bogatej i liberalnej burżuazji. 
miego skupiska ludzkiego, jakim jest Pa- tym 
ryż, któremu bezrobocie pracowników 
miejskich groziło bardzo poważnymi 
skutkami.. 

,,L'H u m a n i t e" twierdzi wpraw
dzie, że strajk został przerwany jedynie 
dzięki formalnym obietnicom szefa rzą
du, iż robotnicy otrzymają zadośćuczy
nienie, rząd jednakże zdementował ka
tegorycznie to twierdzenie. Postawa 
władz jest w każdym razie wyjątkowo 
energiczna i bezkompromisowa, nprz. 
wskutek trwającego jeszcze bezrobocia 
pracowników prywatnych przedsię
biorstw przewozowych, wojskowe sa
mochody ciężarowe zostały użyte dla 
aprov;izec;i stolicy a nawet dla rozwo
żeniu pism ,tak że ostatecznie strajki 
tak bardzo ludności we znaki się nie 
dają i v/ końcu wielkich zysków pra
cownikom nie przysporzą. 

Zaznaczyć warto, że giełda również 
trafnie oceniła położenie, reagując bar
dzo niewielką zniżką kursów walorów 
francuskich i zupełnie nieznaczną zwyż
ką dewiz anglo - saskich. ZNIŻKI DO-

E. S, J . 

Lansbury uda się 
do Palestyny 

Londyn, 9 stycznia. 
(PAT) George Lansbury, przemawia

jąc na zebraniu pacyfistycznym w Bri
stolu, podkreślił konieczność bezzwłocz
nego zwołania nowej światowej konfe
rencji ekonomicznej, celem usunięcia 
przyczyn wojny. 

W rozmowie z dziennikarzami Lans
bury oświadczył, iż otrzymał zaprosze
nie od polityków węgierskich, jugosło
wiańskich i rumuńskich, jak również od 
wybitnych osobistości z pośród Żydów 

i Arabów w Palestynie do przybycia, 
celem omówienia różnych zagadnień 
międzynarodowych i możliwości zorga
nizowania światowej konferencji ekono
micznej. 

ścig pomoc 

cierpieniach zmarł, przeżywszy lat 72 
b. p. 

I D F U K S 

idzie także w większości, na której 

Dnia 9 stycznia rb., po długich, ciężkich 

H E R C 

b. PREZES STOW. BA.IS LECHEM. t\ P U r E S STOW. ADMINISTRATORÓW M. ŁODZI. 
Pogrzeb odbędzie sie dziś o godz. 1 pp. z doniu przedpogrzebowego na cmentarzu żydowskim, o czym za-

wiadamia STROSKANA RODZINA. 

WALKA R00SEVELTA z MILIONERAMI 
Jest on przeciwny wszelkim monopolom oraz trustom, 

które kontrolują całą produkcie 
Waszyngton, 9 stycznia. zydent Roosevelt wyraził wolę „walki 

(PAT) Przemawiając na bankiecie bez kompromisu aż do zwycięstwa, co 
ZNAŁY NATOMIAST WALORY EGIP- z o . r 8 , ' a nizowanym wczoraj pod auspicja- do którego prezydent nie ma wątphwo-
SKIE, A SZCZEGÓLNIE RUMUŃSKIE, m ' stronnictwa demokratycznego, pre- ści, przeciwko autokratycznym wpły-
gdyż do eksperymentów totalitarnych 
giełda stanowczo nie ma zaufania. 

'Powracając jednak do samego kon
fliktu socjalnego, stwierdzić należy pa
radoksalną sytuację, jaka się wytworzy
ła wskutek wystąpienia mas robotni
czych w zasadzie przeciwko reakcyjnej 

b i a s i r w m franeii 

za-

Roboinicy zakładów „Goodrich" przystąpili do pracy 
rbAs-Y .c . ri • P a r y ż ' 9 stycznia, i kich rozmów. Delegaci robotników 

r*d*?<? miejskiej Paryża, która się "wa- A J?A

r

l)
 , S robotnicy zakła- protesotwali przeciwko tego rodzalu za-

hala . zyznać pracownikom municypal- ^ - G o o d r i c h "przyjęl i w tajnym g!o- rzutom i domagali si? prayfcciaZLŁOLNTO 
n p xKUvyżki, jaką uzyskaU pracow- w

r

a n ' ' S ! " t e n c ] ę arbitrażową premie- nego telefonisty z powrotem DyrokcS 
W* - ^ w o w i Pośrednio ruch ten °™ p r o ' e k t u k ł a d u ; ° i n i e uwzględniła ich żądanfa, wobec cze
ska wany był jednak także przeciwko ^ ^ L , P 

rządowi, nie tylko dlatego, że stolica fi- d * i a

T T ™}™ 
Jak wiadomo strajk który pociągnął 

Pośrednio ruch _ ten pojęciu pracy, poczynając od ponie- 'go robotnicy zastrajkowali. Podjęte nie-
irąńy był jednak także przeciwko działku rann. Izwlocznie rokowania doprowadziły do 

ewakuacji i neutralizacji zakładu. W 
dniu 5 stycznia premier Chautemps ogla 
sil swą sentencję arbitrażową, w której 
uznał, że zwolnienie telefonisty było u-
zasadnione szeregiem przewinień za
wodowych-, natomiast stawiane mu pier
wotnie zarzuty premier uważa za nie
słuszne. Sentencja premiera wzywa r> 
bie strony du pojednania i zwraca się 
do zarządu zakładów o niestosowanie 
żadnych sankcyj wobec prowodyrów 
strajku, prowadzone od tego dnia roko
wania zakończyły się po uzgodnieni* 
pewnych ro zbieżności zdań uchwałą po 
djęcia prary. 

nąnsowp zależna l " t od państwa, lecz z g s o b ą o k u p a c j ę f ab ry-ki wybuchł w za-
?VV"~™^ł

1,ił^.0M? OT kładach „Goodrich" dnia 15 grudnia. 
L H J £ £ L £ D ^ ^ E N T Y f 1 1 ^ . Już poprzednio od pewnego czasu pano-
Z FRANCJĄ i ze utrzymanie ładu i po- w a , n a p r c ż 0 n e stosunki między delega 
rządku W stolicy jest pierwszym zada- t ami robotniczymi a dyrekcją zakładów. 
me?n rządu. głównie w sprawie odnowienia umowy 

Ze względów demagogicznych i wy- z h i o r o w e j o r a z w y r ó w n a n i a niektórych 
bcrc=ych prasa wszystkich stronnictw, p | a c 

tworzących front ludowy, zajmowała, j* P HrmWp stroik ivvwnl<. m ; hvł n r r » 

••Hi 

stanowisko nominalnie dla strajkują
cych przychylne, bez wielkiego entu-
zjazma, wszakże, a nawet i bez wielkie
go przekonania. W dwuznacznej sytu-
ac ;i znnlazla się zresztą także i Gene
ralni Konhderacja Pracy, zasadniczo 
popierająca rząd, i zdająca sobie dosko
nale sprawę, że wywołany w obecnych 
wnrunkach strajk może ją przyprawić o 
v,V;vT"e straty niż korzyści. 

H<"~h w każdym razie był samorzutny, 
pchbodził z nizin, taksamo jak strajki w 
połowie 1936 roku. W obliczu silnie 
wzbierającej fali wstecznictwa między-
narodowego, stronnictwa lewicowe naj-
widoczniej uważają za konieczny od
wrót strategiczny i obronę pozycji, ciąg
nącej się gdzieś w pobliżu okopów daw
nego liberalizmu, niestety, kompletnie 
złamanego i zbankrutowanego. Robot
nik nie jest jednakże w stanie zrozu
mieć tych finezji. Szuka on bezpośred-
n;c'i korzyści swego niebywałego zwy-1 
c ^ t w a wyborczego, z oburroniem I 
st--'"rrlza, że w chaosie inflacji, drożyz-1 
ny i n ?ndostatecznych podwyżek, jejfo 
stopa życiowa się obniża, energicznie 
dąży przeto do' powiększenia swego 
udziału w dochodzie narodowym i nie 
może pojąć, dlaczego interesy jego są 
poświęcane i zaniedbywane w chwili, 
kiedy połowa tek ministerialnych znaj
duje się w posiadaniu autentycznych so
cjalistów. Z przykrym zdumieniem prze-. ^ 
konywa się, że ze strony byłych wodzów! îiu»F 

Jednakże strejk wywołany był przez 
incydent w następstwie którego dyrek
cja usunęła jednego z telefonistów fa
brycznych. Telefonista ten oskarżony 
był o to, że do sieci telefonicznej zakła
dów załączył dodatkowy przewód, u-
możliwiający podsłuchiwanie wszyst-

iiiiimiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiimiiiiiiiimniiiniiiiiiiiiiiiiiiiiiiiii inni niiiiimiiiiiiiiiiiiiiiniiniiiiiiiinnrmiiimnmiiiiiiiii^ Jl»»!L 

na rok 1938 
Prognozy I przepowiednie na rok 1938.— Legendy chińskie. Japońskie, a syry l sk lc . 
Humoreski i opowiadania . — S e n s a c y j n a nowela sportowa.— Cykl n i e samowi tych 
opowieśc i .— Projekt interesującej reformy w obliczaniu czasu .— Obrazki z w s p ó ł 
czesnej Afryki. — Reportaże z Hiszpani i I z Dalek iego Wschodu . — Jak pows ta je 
g a z e t a ? — W i e d z a tajemna hinduskich fakirów.—Jak zrobić w ł a s n y radioodbiornik? 
Recepta na d ł u g o w i e c z n o ś ć . — N i e s a m o w i t e p r z y g o d y nurków. — N o w a taryta 
pocz towa , — Spis Jarmarków z uwzględnieniem n o w e g o podziału administracyj
nego Polski . — Dano s t a t y s t y c z n o o P o l s c e 1 o w s z y s t k i c h pańs twach świata . — 
AVary I wagi . — Film specjalny z Patem I Patachoncm.— Nieprzebrana kopalnia 

d o w c i p ó w . 

Do n a b y c i a w k a ż d y m k i o s k u g a z e t o w y m 

Cena egzemplarza — 1 złoty 
=iniiiillllilllilihilliiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiitiiuiliiiniiiiiiiiiiiiiiiillliilim 111 m 111111111111 • 11 II i mi 111 > 1111111 ii i itiiirri) i J u 11 • 1111 unit [Ml 

wom wywieranym na przemysł i finan
se przez grupę kilkunastu bankierów i 
przemysłowców". Prezydent zastrzegł 
się, że nie zamierza atakować systema
tycznie i nie pragnie zniszczyć^ przed
siębiorstw prywatnych' na korzyść pań
stwa. „Pragnę Jedynie — mówił prezy
dent — zredukować kontrolę pełnioną 
przez ugrupowania wielkich finansistów 
nad szeregiem przedsiębiorstw i to na 
rzecz niezależności przedsiębiorstw re
gionalnych i lokalnych". 

Prezydent zakończył słowami: „Przy 
taczałem niedawno szereg praktyk, ja
kich tolerować nie może ustró] demokra 
tyczny: sztuczna zwyżkę cen, nielojal
na konkurencję wobec drobnych kup
ców i przemysłowców I ustanawianie 
wszelkiego rodzaiu monopoli. Dajcie ml, 
dajcie rządowi możność położenia kresu 
tym nadużyciom i bądźcie przekonani, 
że gdy postąpicie w ten sposób, prezy
dent i rząd przyjdą wara z pomocą, ule 
zamierzając bynajmniej szkodzić olbrzy 
miej większości kupców 1 przemysłow
ców amerykańskich. 

Doroczne posiedzenie ra
dy Banku Polskiego 

odbądzie się 20 b. m. 
Dnia 20 b. m. odbędzie się posiedzenie rady 

Banku Polskiego pod przewodnictwem prezesa 
Władysława Byrki. Na posiedzeniu tym rada 
wysłucha sprawozdania dyrekcji i komisyj rady 
z działalności Banku w grudniu roku ubiegłego. 

Następnie — jak sie dowiadujemy Agencja 
„ISKRA", rada rozpatrzy sprawozdanie z dzia
łalności Banku wraz z bilansem i rachunkami 
•zysków i strat oraz projektem podziału zysków 
za rok 1937. 

W końcu rada ustali termin zwołania walne
go zgromadzenia akcjonariuszów Banku Pol
skiego, na którym przedstawi wniosek, dotyczą
cy wypłacenia akcjonariuszom dywidendy z o-
siągnietych zysków. 

Zebranie akcjonariuszów odbędzie sie przy
puszczalnie w pierwszej polowie lutego r. b. 

W M I E T I R N I E 

TECHNICZNYCH, PLRNÓW 
BUDOWLANYCH 

na papierach światłoczułych 
POZYTYWNYCH i NEGATYWNYCH 

•unJtfod Klisz 4xl6fimwMj<-h 
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C z e r w o n i ł o w c y 
Polowanie na łosie i jelenie z Indianinami 

Cały szczep przygotowywał się do 
łowów na łosie i jelenie. 
Od wigwamu do wigwamu biega

ła młodzież, zwołując lud na uroczysty 
obrzęd łowiecki. 

— Law, kład, tututarik łirarek! 
Pójdź, bracie, niebawem rozpoczną ta
niec! — zawołał mały. nag' chłopak, od
chylając skórę obozu. 

Koczowisko, gdzie stały wigwamy, 
powoli opustoszało, ale nr* obszernym 
placu, gdzie stała okazała szatra znacho
rów, na samym krańcu wioski zebrał ŝ ę 
wszystek lud. 

Lekki witr przynosił na swoich skrzy 
dłach z tej strony koczowiska. charakte
rystyczny gwar. 

Wigwam znachorów zbudowany był 
z żerdzi, przemyślnie ułożonych i powią 
zanych — całv obłożony darnina. 

Otaczała go teraz zwarta masa męż
czyzn, kobiet i dzieci. Przed wigwamem, 
na silnie udeptanej ziemi, leżało dwana 
ście białych czaszek jelnich. ułożonych 
w półkole. Tuż obok nich stali wodzo 
wie ludu, kapłani, znachorzy i pochyle 
ni wiekiem wojownicy. 

Jedni dzierżyli w rękach stare strzel 
by lub łuki — inni białe jak śnieg pisz 
czele ło9iów i jeleni — inni jeszcze krot
kę toporki j dziryty. Stall z pochylony
mi głowami, milczący, skupieni w sobie, 
jakby zasłuchani w coś, co ku nim szło, 
a czego jeszcze nie słyszeli wyraźnie. 
Po pewnym czasie ozwalv się ciche, po
jedyncze, oderwane szepty. 

Początkowo były łagodne, jak lekki 
poszum traw stepowych, muśniętych 
powiewem — wnet jednak pomieszały 
się w jakiś głośniejszy rozgwar próśb, 
nątarczy wszy cli i coraz silniejszych Pod 
niosły-się 'pochylone głowy starców i 
wodzów, a oczy skierowały sie w niebo. 

'•*><< '•ireairn- w . v w v/ wnigpri 
Teraz z piersi łowców zerwała się 

kaskada modlitewnych west:hnień i za
wołań: 

— Ojcze! Ty rządzisz wszystk'm! 
— Oto jesteśmy biedn', więc nam 

błogosław... 
— Ześlij pod strzały i oszczepy na

sze zwierzynę... 
— Niech ciała nasze będą sHnt i 

twarde... 
— Wysłuchaj, wysłuchaj... 
A gdy się tak modlili, na białe czasz

ki jelenie rzucili swoią \not i wyciągną
wszy ramiona ku niebu, stali przez chwi
le cicho, jak barwnie malowane „tote
my", zastygli w ekstazie i wewnętrznym 
skupieniu. 

Po małej chwili zerwał się nowy 
poszum słów modlitewnych, głośniej
szych od pierwszego, bardziej uporczy
wych i bardziej proszących. Ciała star
ców poczęły drgać jakąś przedziwna ryt 
miką ekstazy wewnętrznej. Na twarze 
wystąpiły im duże krople znoju i osiadły 
na krzaczastych brwiach, albo płynęły 
po policzkach. Wołali do swojego Boga 
o pomoc i błogosławieństwo. 

— Niech dzieci nasze i żony nasze 
mają żywność... 

— Ty jesteś jedyny... 
— My, dzieci Twoje, wołamy do cie

bie, nie zapomnij o nas! 
Ozwał się warkot bębna i dwudzie

stu młodych wojowników rozpoczęło ło
wiecki „taniec jeleni". 

W takt bębna, miarowy i powolny, 
poruszały się ich stopy. Ale drobne pa 
łeczki poczęły coraz szybciej skakać po 
wyprężonej skórze wilczej, a uderzenia 
perliły się, jakby kto groch sypał na bę
ben. Poderwały się ciała tańczących w 
niesamowity wir, który ich opanował 
całkowicie. 

Po godzinie tego strasznego, obłąkań 
czego tańca do koła wskoczyła nowa 
dwudziestka wojowników. 

I tak co godzina zmieniali się wojo
wnicy, ale taniec trwał bez przerwy. 

Zaszło już słońce i mrok począł otu
lać puszcze leśną. Zapłonęły setki og
nisk, a przy ich blasku tańce błagalne 
trwały przez noc całą, aż do chwili, 
gdy czerwona tarcza słoneczna ukazała 
się na wschodzie i zaświeciła miliony dia 
mentów rosy na trawach i burzanach. 

Łowcy ruszyli długą kolumną, po
przedzaną przez kMku skautów. Na czele 
pochodu kroczył olbrzymi Indianom, uz
brojony w broń palną ; krótki oszczep. 

Obejrzał sie poza siebie i zadarłszy 
głowę do góry. zaśoie\yał odwieczna 
pieśń łowców... 

„EU ni etuczi-nek in kiiiski t ap ' . „ 
Hei mocny jestem czlckl 
Hej Indianin jestem wielki -
Wśród puszczy spędzam wiek 
1 zna mnie tam zwierz wszelki. 
Cóż mi tam burza, cóż mi głód — 
Ody walny step przede mną? 
Czym gęstwy leśne, grzązki bród, 
Ody gwiazdy lśnią nade mną?... 
Tomahawk w ręce, ostry grot, 
I strzał, pierzastycli pęki, 
To idę drwiący z burz i slot. 
Pan puszczy, pan swei reki!... 
„Ei, ni etuczi-nek, 
In kilaski tap" . . 

A gdy ostatni refren pieśni rozbił się 
na echa. pochwyciły go gromady łow
ców idących długim szeregiem i znów 
zabrzmiał śpiew, radosny i silny, na
brzmiały tonami wesela i otuchy. 

Szli rozśpiewani, w złotych blrskach 
wschodzącego słońca, strącając z traw 

To skauci wyprawieni naprzód, syg
nalizowali, że natrafili na ślad zwierzy
ny. 

Rozpoczęła się rozmowa. 
Ze szczytu góry, co chwila wykwita

ły kłęby dymu. raz krótkie, raz długie 
— następowały po sobie szybko, ale po
woli, wydłużały się i kurczyły. Latasza-
ru patrzał i przyciszonym głosem wy
dawał rozkazy. 

Kolumna łowców rozdzieliła sie na 
trzy części. Pierwsza część szybko ru
szyła w stronę przełęczy, druga przepra 
wiła się na zalesiony stok wielkiej góry, 
a trzecia pod wodzą Latoszaru pozosta
ła na miejscu. 

Słońce szybko wznosiło się coraz wy 
żej. Mijała godzina za godziną, a łowcy 
stali na polanie milcząco, prażeni coraz 
gorętszymi promieniami słońca. And je
den się nie poruszył. Stali podobąi zja
wom leśnym, gotowi każdej chwili do 
ruszenia naprzód. 

W tej upalnej ciszy słychać było tyl
ko brzęczenie much i owadów oraz przy 
tłumione odechy łowców. 

Nagle ciszę rozdarło kwilenie jastrzę 
bia. Był to sygnał pierwszej gromady 
łowców, głoszący, że zajęli już wyzna-

i czone stanowiska 
Po chwili ozwało sie krakanie orła 

górskiego, płynące ze szczytu spadziste 
go stoku góry. 

Na ten znak Latoszaru odpowiedział 
jakimś dziwnym okrzykiem, który przy
pomniał bek łani, nawołującej swoje mlo 
de. i znakiem dłoni nakazał pochód. 

Cicho, tak cicho, jak tylko umieją 
stąpać ludzie leśni, ruszyła gromadka 

stepowych ciężkie krople rosy porannej, czerwonych łowców przed siebie i zaczę 
ła sie rozdzielać w długą tyralierkę. 

Ruch głowy, błysk oczu były tu sło-
•wami. Teraz każdy 'owca sam dla sie-

Gromada łowców wydostała się na 
obszerną polanę l e śh^ . z .k tó re j , ! ^ ! ; ' / u l 
Się widok na pasmo wzgórz, siniejących 
w oddal i . , . Przystanęli. r i , ; | / | 

Wódz całej wyprawy Latoszaru dal 
znak ręką. Oczy wszystkich zwróciły 
się w jednym kierunku. 

Na bladym szczycie sąsiedniej góry 
wystrzelił słup sinego dymu. 

Łowcy zamilkli. 

bic byl wodzem i przewodnikiem. 
1 "Prężyły się Ich "półnagie ciała, klu

czyły za krzewami i załamaniami skał, 
czołgały sie pośród wysokich traw — 
co chwila niknęły, aby się ponownie ja
wić, cicho i niespostrzeżenie. Wreszcie 
gromada stanęła na skraju lasu, leżące
go nad obszernym, nagim parowem. 

Nagrodzona para na wielkim międzynarodowym konkursie tańca salonowego. 

Do uszu łowców :i'>chodzilv szmery 
puszozy, im tylko zrozumiale. 

Gdzieś, daleko na prawo, padł strzał 
rozbił się głośnym echem po zbo

czach górskich i skonał w ciszy. 
A potem do uszu łowców doszedł 

miarowy trzask łamanych gałęzi i tupot 
kopyt jelenich. 

Przylgnęli do ziemi i rozpłaszczyli sie 
na niej w meczeniu. Szło ku nim wielkie 
stado. 

Teraz świsnęły strzały długich łu
ków i zagrzmiała palba strzelb. Zakłę-
biło się stado i rzuciło się w przeciwną 
stronę parowu. Ale i h przywitały Je 
nowe strzały. 

Rozproszona grcmmda zawróciła na 
miejscu, aby się wydostać z jaru. Padły 
nowe strzały. Stado było dokładnie oto
czone! Ze wszystkich stron padały teraz 
strzały i powietrze rozdzierał świegot 
cięciw. 

Kolo się zacieśniało. Wreszcie powie
trzem targnął triumfalny okrzyk łow
ców: 

— Ei, ha! 
W parowie zaroiło się od łowców. 

Zaledwie kilka sztuk zdołało się wym
knąć poza łańcuch ludzki. 

Na dtnie parowu leżały teraz w kału
ży krwi olbrzymie długonogie „repiti", 
rosie samce, o potężnych koronach ro
gów, gładkie i lśniące samice, oraz zgra
bne i lękliwe zawsze ialowice. 
I Rzuciły się ku (ej zdobyczy groma
dy łowców. Każdy szukał swojej sztu
ki i znajdował ją. Gon dzisiejszy udał 
się nadspodziewanie dobrze. Radosne o-
krzyki przepełniały iar górski, rozbijały 
się głośnymi echami i szły na skrzydłach 
wiatru hen, daleko, w puszczę! 

Zanim się łowcy uporali z oporządze
niem upolowanej'zdobyczy 1 1 f podzielę- i 
niem jej sprawiedliwym pomiędzy wszy
stkich1, sionce skryłO'Się>za r<szozyty. a wir-, 
jarze zapanował wilgotny półmrok. Pod
niosły sie blade opary mgiet i poszarza
ły kontury szczytów. 

Łowcy pozostali na miejscu swojego 
zwycięstwa. Na zboezacn zapłonęły o-
gniska, dokoła których siedziały roz-
gwaTzone gromady łowców, posilając sie 
po całodziennym trudzie. 

Na widłach rożnów piekły się soczy
ste udźce sarnie i jelenie — albo na roz
żarzonych węglach smażyły sie płaty 
wonnej pieczeni indiańskiej, zwanej ..we 
nison". 

Na granacie nieba nojawiły się pierw 
sze gwiazdy, a potem wypłyną? wielki, 

'srebrny księżyc t— przyjaciel łowców. 
Przy ogniskach zapalonj tajki napeł

nione tytoniem i suszoną korą słodkiej 
wierzby. 

Potoczyły sie opowieści łowieckie z 
dawnych lat — o tym. jak to jeleń, ucie
kając przed człowiekiem, zgubił ze stra
chu swój piękny i puszysty ogon i od te
go czasu jest prawie kusy... 

O tym, jak niedźwiedź skalny prag
nął się dać wybielić w ogniu, ale próby 
nie wytrzymał i pozostała mu na pamiąt 
kę biała łatka, ledwo widoczna, tuż pod 
szyją... 

O tym. jak Tirawa, Oj;iec wszystkie
go, stworzył świat, a na nim zwierzęta, 
tak olbrzymie, że się nie lękały ludzi i 
groziły wygubieniu c a ł ^ o rodzaju ludz
kiego, przeto Bóg je pomniejszył i tchmil 
w serca zwierząt wielką tajemnice • - lęk 

Jprzed człowiekiem... 
Hej! O tvm i o tamtym, i o wszyst

kim, co jest człowiekiem i co iest zwie
rzęciem i co jest puszcza... 

A gdy się pomęczy.i opowiadacze i 
bajacze starych dziejów, rozdzwoniły 
tajemnicze pieśni... i plvnelv na skrzy
dłach poświaty księży; nvej. poprzez ca
łą puszczę, w szerz i wzdłuż. 

Takie było moje pierwsze polowanie 
w grocie Czerwonych Łowców północy. 

J ó z e f W a t r a - P r z e w ł o c k l . 
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S t y c z e ń Dził Wilhelma 
Jutro Honoraty 

Wschód słońca 
Zachód słońca 
Wschód księżyca 
Zachód księżyca 
Długość dnia 
Przybyło dnia 

7.42 
15,44 
11.16 

1 1 > 
10,46 
00.19 

Krótkie wiadomości 
OTWARCIE NOWEGO SKRZYDŁA SZPI

TALA okręgowego ubezpieczała! społeczne] 
przy ul. Zaga]nikowe], nastąp! w dniu 15 stycz
nia. Dotychczas trwały w nowowybudowanym 
skrzydle roboty przygotowawcze wnętrz. Z 
dniem 15 bm. ogólna Ilość łóżek w tym szpita
lu powiększona będzie o 130. 

DZIŚ WZNOWIONE ZOSTAJĄ ZAJĘCIA W 
SZKOŁACH średnich I powszechnych w Łodzi 
po trzytygodniowych ierlach zimowych. Nauka 
rozpocznie się normalnie o godz. 8 rano. Rów
nocześnie w szkołach powszechnych wznowio
na zostanie akcja dożywiania ubogie] dziatwy. 

U c h w a ł y p r a c o w n i k ó w u m y s ł o w y c h 
p o w z i ę t e na w c z o r a j s z y m zebraniu, — P r a c o w n i c y żądają dodatku 
d r o ż y ź o i a n e g o w w y s o k o ś c i 20 p r o c , p r z y m u s o w e g o r o z j e m s U . a 

i u t r z y m a n i a u s t a w y o o c h r o n i e l o k a t o r ó w 
Wczoraj odbyło sję, zgodnie z zapo- cowniczych Wiktor Kościński., 

wiedzią, wielkie zebranie publiczne pra 
cowników umysłowych, zwołane przez 
centralną komisję porozumiewawczą. W 
sali Domu Śpiewaków przy ul. 11 Listo
pada 21 zgromadziło się ponad 2.000 o-
sób. 

Pierwszy referat wygłosił delegat 
pracowników umysłowych do między
narodowego biura pracy w Genewie i 
sekretarz generalny unii związków pra 

Referent stwierdził, że place pra
cowników umysłowych, z nielicznymi 
wyjątkami, są niewystarczające. 

Unia związków zawodowych pra
cowników umysłowych wypowiedziała 
się za zmiana ordynacji wyborczej. Pra
cownicy umysłowi nie biorąc udziału 
w czynne] polityce, stoją Jednak na 
gruncie demokracji, przeciwstawiając 
się totalizmowi, zarówno na skrajne] pra 

)•••< 

0 włos od końca świata 
z n a j d o w a l i ś m y s i ę w r o k u 1937? 

Kapsztat, 9 stycznia. 
Według sprawozdania- południowo

afrykańskiego astronoma Wooda, zie
mia w nocy 29 na 30 października ub. r. 
znajdowała się „o włos" od planety 
Reinmuth 1937. 

Planeta była odległa od kuli ziems-
| kicj tylko o 5 i pół godzin swej drogi, 

t. zn. zbliżyła się na niebywałą jak na 
TYMCZASOWA RADA MIEJSKA zwołana c i a } a „jebieskie odległość tylko 6-10 tys. 

zostanie na swe pierwsze posiedzenie po te 
rlach świątecznych na dzień 20 bm. Na posie
dzeniu tym, po za załatwieniem spraw bieżą
cych, omówiony będzie szczegółowo plan ro
bót publicznych na nowy sezon 1938 roku. Za
rząd miejski postanowił bowiem zawczasu wy
stąpić do Funduszu Pracy o kredyty, przedkła
dając swó | plan minimalny, 

• . • 
INSPEKCJA SANITARNA zakładów fryzjer

skich przeprowadzona zostanie, w myśl zapo
wiedzi w bieżącym tygodniu. Szczególna uwa
ga zwrócona będzie na zakłady mieszczące się 
na bocznych ulicach, które w przeważające] 
części znajdują się w niechlujnym stanie I są 
rozsadnikaml chorób skórnych. 

• » * 
POSYPYWANIE ULIC PIASKIEM muf-l ,hyć. 

według zarządzenia policji, skrupulatnie wyko
nywane, ze względu na konieczność zapobieg
nięcia nieszczęśliwym wypadkom. Zaznaczyć 
należy, że zarówno dozorcy Jak | właściciele 
domu są odpowiedzialni cywilnie za szkody 
cielesne, które poniesie ofiara nieszczęśliwego 
wypadku, wskutek poślizgnięcia się na ulicy. 

• . • 
DODATKOWA KOMISJA POBOROWA dla 

PKU Lódź-MIasto I urzędować będzie w dniu 
18 bm. w wydziale wojskowym zarządu miej
skiego przy ul. Piotrkowskiej 165. Stawić się 
wlnn! mężczyźni rocznika 1916 1 starsi, zamie
szkali na terenie 3, 5, 8, 9 I 11 komisariatów 
policji, którzy otrzymają imienne wezwania ze 
starostwa grodzkiego. 

Otruł się denaturatem 
W dniu wczorajszym na ulicy 11-go 

Listopada przed domem nr. 12 padł ja
kiś mężczyzna, jak się po tym okazało, 
37-letni Stefan Glinczyński zam. przy 
ul. Cmentarnej lOa. 

Przybyły na miejsce lekarz pogoto
wia Czerwonego Krzyża stwierdził sil
ne otrucie denaturatem. 

Glinczyński jest nałogowym alkoho
likiem, a wobec tego, że nie miał pienię
dzy na wódkę wypił większą ilość de
naturatu. 

Ofiarę nałogowego pijaństwa prze
wieziono w stanie nieprzytomnym do 
szpitala Okręgowego. (p) 

B © r j * s i r ą § a p t e k 
Nocy dzisiejsze) dyżurują następujące apteki: 

Sadowska-Dancerowa — Zgierska 63. W. Grosz-
kowski — 11-go Listopada 15, T. Karlin — Pił
sudskiego 54, R. Rembieliński — Andrzeja 28, 
J. Chądzyńska — Piotrkowska 165, E. Gron-
dowski i S-ka — Piotrkowska 46, G, Antonie
wicz — Pabianicka 56, J. Unieszowski Dą
browska 24a. 

km. Było to największe znane dotycb 
czas zbliżenie planety do kuli ziemskiej 
o j czasu, kiedy w ogóle czynione są 
obserwacje astronomiczne. 

W kołach astronomów całego świa
ta już od 25 pażdzic n<ka panowaio du
że naprężenie, ponieważ między tym 

dniem, a 30 października, planeta zbli
żała się szybko do kuli ziemskiej. P raw 
dopodobnie zjawiska zdarzały się już 
przed tym, nie było jednak m.:żliwe 
przed zastosowaniem fotografii w astro 
nomii dokładnie określić tego rodzaju 
ruchu planet. Dr. Wocd pisze w swvm 
sprawozdaniu- „Gdyby planeta wpa.Ua 
na kulę ziemską, to sytuacja między
narodowa uległaby istotnej zmianie''. 

Planeta Rcinmuth została tak na
zwana na cześć astronoma z Heidel
bergu, Reinmutha. Obserwacje naci nią 
prowadzone były także przez obser
watorium astronomiczne uniwersytetu 
amerykańskiego Iiaryarda. 

Na froncie robotniczym 
Ż ą d a n i a r o b o t n i k ó w p o ń c z o s z n i c z y c h 

Wczoraj odbyło się w klasowym 
związku posiedzenie komisji między
związkowej robotników-kotoniarzy. Ko
misja przyjęła do wiadomości uchwałę 
związku klasowego o wypowiedzeniu 
umowy zbiorowej, oraz ustaliła następu-
Jące-pofiitulaty-c 

1. Podwyżka plac dla kotoniarzy 
'wynieść ma 18 proc. z czego 10 procent 
tytułem podwyżki ekonomicznej, zaś 8 
proc. tytułem wyrównania redukcji 
plac, przeprowadzonej w roku 1934. 2. 
Postoje w fabrykach zostaną skasowa
ne. 

W przyszłym tygodniu rozpoczną się 

konferencje w tej sprawie z przedstawi
cielami przemysłu. 

* 
Wczoraj odbyło się posiedzenie za

rządu związku robotników pończoszni
ków, pracujących na maszynach okrą
głych. Na posiedzeniu ustalono: że arbi
traż inspektora pracy nie objął pełnej ta
ryfy płac, wobec czego konieczne jest 
uzupełnienie taryfy w drodze bezpośre
dnich pertraktacyj z przemysłem. Na 
czwartek, 13 bm. postanowiono zwołać 
zebranie delegatów fabrycznych, celem 
omówienia powyższych spraw. 

Wyskoczyła z trzeciego piętra 
S a m o b ó j s t w o m ł o d e ) r o b o t n i c y 

W dniu wczorajszym o 4-ej nad ra
nem Pogotowie Czerwonego Krzyża 
wezwane zostało do wypadku Jaki zda
rzył się w domu przy ul. Przejazd 68. 

Jak się okazało z Wysokości trze
ciego piętra na bruk skoczyła w zamia
rze samobójczym lokatorka tegoż do
mu 26-letnla Helena Komorowska, ro
botnica fabryczna. 

Kobieta doznała pęknięcia czaszki 
oraz wewnętrznego wylewu krwi, co 
spowodowało natychmiastową śmierć. 

Pryzybyły na miejsce lekarz pogoto
wia stwierdził zgon I przewiózł zwłoki 
do prosektorium miejskiego. 

Przyczyna samobójstwa nie została 
narazie wyjaśniona. 

wicy Jak 1 na skrajnej lewicy. 
Z kolei przemawiał p. Kamińsk 1, 

przedstawiciel pracowników państwo
wych w Łodzi, który wskazał, że świat 
pracy ponosi zbyt wielkie ciężary. P o 
nieważ w dniach 16 i 17 b. m. obrado
wać będzie w Warszawie ogólnopolski 
kongres pracowników umysłowych, 
zgłasza on, z ramienia Łodzi następu
jącą rezolucję na kongres: 

„Z uwagi na wysokie koszty utrzy
mania w Łodzi, pracownicy umysłowi 
winni otrzymać specjalny dodatek dro--
żyźniany, w wysokości 20 proc." 

I wreszcie przemówienie wygłosił 
prezes unii w Łodzi p. Milewski, który 
podkreślił ofiarność mas pracujących na 
rzecz państwa i najbiedniejszych. Zo
brazował on następnie działalność ubez-
pieczalni społecznych i powołując się na 
obietnicę p. ministra opieki społecznej 
Kościałkowskiego, wskazał, że świat 
pracy winien domagać się jaknajrychlej 
szego rozpisania wyborów do rad ubez-
pieczalni społecznych. 

Po dyskusji, zebrani uchwalili na
stępujące rezolucje: 

1. Zebrani domagają się zagwaranto
wania pełnej swobody działalności or-
ganizacyj zawodowych i nienaruszal
ności prawa koalicji. 

2. Oddania wszystkich związków 
pracowniczych pod bezpośredni 1 w y 
łączny nadzór ministerstwa pracy 1 po
dległych mu organów inspekcji pracy, 
bez prawa ingerencji innych czynników. 

3. Zebrani domagają się wprowadze
nia do ustawy o przymusowym roziem-
stwie przepisu, który nakładałby na pra 
codawców obowiązek zawierania zbio
rowych układów pracy z organizacjami 
zawodowymi. 

4. Do ustawodawstwa pracy winna 
być wprowadzona poprawka, gwaran
tująca, że po 10 latach pracy w jednym 
iRrzed.sisbip/stwje pracownik ma prawo 
do 6-miesicCznego wypowiedzenia i 1 ' do 
odpraw w wysokości 1-miesięćznej pen
sji za każdy przepracowany rok. 

5. Na teren całego państwa winna być 
rozciągnięta obowiązująca na Górnym 
Śląsku ustawa o demobilizacji gospodar 
czej, w myśl której pracodawcy nie ma
ją prawa zwalniania pracowników i ro
botników bez zgody inspektora pracy. 

6. Zebrani domagają się zwiększenia 
etatów Inspekcji pracy, zwiększenia ilo
ści sadów pracy i powołania trzeciej in
stancji — najwyższego sądu pracy. 

7. Zebrani domagają się rozpisania 
wyborów do rad ubezpieczalni społecz
nych. 

8. Zebrani domagają się utrzymania 
w całej rozciągłości ustawy o ochronie 
lokatorów. (i) 

DR. MED. 

Grzegorz Rozenberg 
P si?n 8 d z i l T r a u g u t t a 12 , g g n 

chor. żołądka, kiszek, wątroby, przemiany 
materii i wewnętrzne. 

O S T A T N I P O C I Ą G 
z oblężonego miasta 

(Last tram from Madrld) 
Największa aktualność obecnej doby! 
Film tchnący atmosferą walk bratobójczych! 

JUŻ JUTRO I 
w kinie „EUROPA". * 

Grand-Kino 
Pocz. o godz. 4-ej 

W 2-im tygodniu wyświetlania filmu 

Kościuszko pod Racławica 
ZNIŻAMY CENY MIEJSC: 85 gr. i 1.09 na I seans, 1.09, 150 i 2.20 

na pozostałe seansy. 

Ratujmy dzieci b e z r o b o t n y c h 
od głodu i zimna 

Złóż ofiarę na konto P. K. O. 70.200 
P o m o c Zimojwa 

Rejestracja poborowych 
rocznika 1917 

W Wydziale Zarządu Miejskiego przy ulicy 
Piotrkowskiej 165 wyłożony zosta! od kilku dni 
do przeglądu spis poborowych, urodzonych w 
roku 1917. 

Spis ten będzie mógt być przeglądany przez 
zainteresowane osoby jeszcze w przeciągu ca
łego tygodnia, t. j. do dnia 17 bm. włącznie w 
godzinach od 8 do 13-ej. 

Pominiętym w rejestrze lub niewłaściwie 
wpisanym przysługuje prawo żądania uzupeł
nienia lub sprostowania mylnego wpisu, przy 
czym podania te winny być poparte odpowied 
nimi wiarogodnymi dowodami, (p) 

Nasz reporter zanotować 
W dniu wczorajszym na ślizgawce przy ni. 

Zielonej (Radogoszcz) uległ wypadkowi 16-!etiii 
Zbigniew Tokarczyk (Zielona 4) 

Chłopiec Jeżdżąc na łyżwach upadł i do
znał złamania nogi. Rannego opatrzy! wez
wany lekarz pogotowia i w stanie osłabionym 
.przewiózł do szpitala. 

Na ul. Zgierskiej zosfała najechana przez 
samochód w czasie przechodzenia przez ieztf-
nię 52-letnia Michalina Zając zamieszkała prłjy 
ul. Weselnej 11. Zającowa odniosła ojólne 
obrażenia ciała 1 po opatrzeniu przewieziono 
ją w stanie osłabionym do domu. 

W mieszkaniu własnym przy ul- La?l vs> 
kiego 6 został pobity tępym narzędziem i od
niósł rany tłuczone głowy i rozbicie twarzy 
29-letni Henryk Maruszko, MaruszkoA powróci! 
do domu w stanie podchmielonym i został po
bity przez żonę w czasie sprzeczki. Rannego 
fipątr^ył wezwany lekarz pogotowia. 

http://wpa.Ua


S P O R T 

Łódź uzyskuje w spotkaniu międzymiastowym z Poznaniem wynik 0:0 
Rekordowa ilrść publiczności 

ŁÓDŹ, 9 stycznia. 
Międzymiastowy mecz hokejowy 

Łódź—Poznań, który odbył się wczo
raj na lodowisku ŁKS-u z okazji jubi
leuszu 10-lecia powstania łódzkiego ho
keja, zakończył sie bezbramkowo. 

! Łódź wystąpiła w składzie Celmer, 
Frencel, Ruslnklewlcz, Koczewski, Król 
Załęski, Jacobi, Neuman, Jese. Poznań 
wystąpił w składzie zapowiedzianym, 
jedynie bez reprezentacyjnego obrońcy 
Polski Kasprzaka I. 

Według przebiegu meczu Łódź za
służyła na zwycięstwo, gdyż miała 
znacznie więcej z gry 1 częściej strzela-
ła na bramkę. Jeśli nie udało się jednak 
Łodzi uzyskać zwycięstwa, to zasługa 
w pierwszym rzędzie reprezentacyjne
go bramkarza Polski Stogowsklego, 
który bronił doskonale. Obok niego wy
różnił się w Poznaniu Zieliński w ataku, 
Inicjator niemal wszystkich akcyj. 

W reprezentacji Łodzi najlepiej wy
padł Król. Był on duszą drużyny i naj
lepszym Jej strzelcem. Obok Króla do
brze spisywał sie w ataku Jacobi. Go
rzej niż zazwyczaj grał chory Załęski. 
Na wyróżnienie zasłużył również Cel
mer w bramce. 

Przed meczem odbyła sie defilada 
łódzkich zespołów hokejowych, która 
wyoadła b. efektownie. 

Następnie prezes ŁOZHL.. p. Lange 

wręczył pionierowi łódzkiego hokeja stawicie! zarządu Wimy, wręczył upo- sędziował pp. Dreger i Szerauc. 
p. Dregerowi pamiątkowy dyplom minki swym zawodnikom Gotwaldowi Publiczności — liczba dotychczas ua 
(prof. Chełmicki nie przyjechał)- ' ' Werkowi b. graczom Unionu, Jednym meczach hokejowych niespotykana -

Pozatym w ramach jubileuszu przed- z pierwszych hokeistów łódzkich. M C M ok. 1^00. 

^̂ •̂ p? ̂ ^^^ sr^i ̂ s î ^Cd^ 
Reprezentacje Włoch przyjeżdża jutro do Warszawy 

ŁÓDŹ, 9 stycznia. 
Z Warszawy donoszą nam o wręcz 

nieprawdopodobnej sytuacji Jaka wy
tworzyła się przed niedzielnym meczem 
bokserskim Polska—Włochy. Zawody 
te miały początkowo odbyć się w czwar 
tek, dn. 13 bm. PZB. zmienił jednak 
termin spotkania na niedzielę, 16 bm. 
O zmianie tej nie zakomunikowano jed
nak najwidoczniej Włochom skoro w 
ostatnich komunikatach Włoska Fede
racja Bokserska podaje do wiadomości, 

że mecz z Polską odbędzie się w dniu chów o dokładnym terminie meczu ju-
13 bm. t. j . w czwartek w Warszawie, tro spodziewać sie należy drużyny wło 
W komunikacie tym jak również w pra- skiej w Warszawie. Narazi to oczywiś-
sie włoskiej wyznaczony już nawet z o - i cle nasze władze bokserskie na straty 
stal termin wyjazdu ekipy włoskiej. Na \ materialne, trzeba bowiem będzie utrzy 
stanic on ma w dniu dzisiejszym tak że l mywać drużynę wioską przez tydzień 
we wtorek Włosi stanąć mają w War
szawie. 

Z Warszawy usiłowano połączyć się 
wczoraj telefonicznie z PZB. nie zasta
no jednak nikogo w sekretariacie. Jeśli 
więc PZB. nie zdoła w dniu dzisiej
szym zawiadomić telefonicznie Wło-

Nie Jest również wykluczone, że pię
ściarze włoscy wyjada natychrW 1 «••* 
meczu warszawskim ze W7<dęd" •" 
możność przedłużenia urlopów, a wów
czas pod znakiem zapytania stać będzie 
mecz Poznań—Rzym. 

Łódź - - T o r u 
Choma remisu e z Węgrowskim w walce eliminacyjnej 

« • • * » i t i _ f „ r\~± i . • I I • i . t 

H K S m i s t r z e m l i o d z ! 
«""•w siatkówce żeńskiej 
Wczoraj zostały wreszcie ukończone 

zawody siatkówki żeńskiej o mistrzost
wo klasy A ŁOZPR. Jak było do prze
widzenia, tytuł mistrza zdobyły harcer
ki przed ŁKS-em. 

Ostatnie mecze przyniosły wyniki: 
IKP — Zjednoczone 0:3 (3:15, 1:15), ŁKS 
— HKS 0:2 (11:15, 14:6), Zjednoczone -
ŁKS 1:2 (10:15, 15:13, 5:15), HKS — IKP 
2:0 (15:1, 15:2). 

W konkurencji męskiej bez porażki 
kroczy również HKS, który już rozpo 
czął rozgrywki w drugiej rundzie. 

Na drugim miejscu uplasował się SKS. 
Uzyskano następujące wyniki: 
ŁKS — TUR 2:1 (15:2, 8:15, 15:2), 

HKS — ŁKS 2:0 (15:11, 16:14), WKS -
IKP 2:1 (15:11, 12:15, 15:1). SKS — 
WKS 2:0 (15:7, 15:2), HKS - SKS 2:0 
0.5:8, 15:8), ŁKS - WKS 2:1 (15:7, 0:15, 
15:10), IKP — TUR 2:0 (15:5, 15:5). 

U d a n e popisy 
łyżwiarskie w Pabianicach 

W dniu wczorajszym Kruscheender 
zorganizował na lodowisku własnym 
w Pabianicach przy poparciu Łódzkie
go Towarzystwa Łyżwiarskiego popi
sy w jeździe figurowej na lodzie. 

W popisach wzięła udział znakomita 
ślązaczka Czorówna, przebywająca od 
k ;lku dni w Łodzi, oraz czołowi zawo
dnicy łódzcy i pabianiccy. 

Popisywali się: zawodniczki: Zeece-
nówna, Żytkówna, Kacprzakówna i Mi-
chlewska (ŁTK.) oraz zawodnicy: Cze
kański, Michlewski, Oleś Sztencel i pa
ry : Janikowski — Werk i Ziętkówna— 
Czakański. 

Popisy cieszyły się dużym powodze 
niem i zyskały ogólne uznanie. 

Z łyżwiarzy łódzkich wyróżnił się 
Oleś Sztencel. 

P o l s k a — N i e m c y 
w zapasach 20 lutego 

Mecz zapaśniczy Polska — Niemcy 
został przełożony i odbędzie się osta
tecznie w dniu 20 lutego w Katowicach 
Uprzedniego dnia w Krakowie odbędzie ' 
się mecz zapaśniczy Polska Zachodnia ' 
- Prusy Wschodnie. 

Toruń, 9 stycznia 
(Telefon własny). 

Rozegrany w dniu dzisiejszym mię
dzymiastowy mecz bokserski Łódź — 
Toruń o puchar prezydenta miasta To
runia zgromadził w sali Ośrodka W. F. 
rekordową Ilość, widzów. 

Zawody po nieciekawym przebiegu 
zakończyły się zwycięstwem drużyny 
łódzkiej w stosunku 9:7. Atrakcja spot
kania była walka eliminacyjna w wa-

między Choma a Wągrowskim. Nieste 
ty obaj kandydaci do reprezentacji Pol
ski zaprezentowali się słabo. Zawiódł 
szczególnie Choma, k*óry okazał się na
dal surowym zawodnikiem, nie umieją
cym się wcale kryć. Ruchiiwszy Wę
growski miał więcej inicjatywy, a o 
wyniku remisowym zadecydował cios 
w drugiej rundzie, który rozkrwawlł Wą 
growskiemu oko. 

Spotkanie Łodzi z Toruniem rozpo 
dze ciężkiej przed meczem z Włochami częło się od walki Jarnuszewsklego (i) 

Akademickie mistrzostwo Mm 
w narciarstwie zdobywa Fin 

Krynica, 9 stycznia. 
W trzecim i ostatnim dniu między

narodowych akademickich narciarskich 
mistrzostw Polski rozegrano dwa kon
kursy skoków do kombinacji i ot
warty, które następowały bezpośred
nio jeden po drugim. Odbyły się one 
przy pięknej pogodzie przy temperatu
rze —10 stopni na skoczni Komitetu P W 

WF. 
W biegach Polacy zostali lekko po

konani przez zagranicznych gości. W 
skokach natomiast przewyższali ich zna 
cznie, skacząc pewniej i dalej od studen
tów łotewskich i austriackich. Wybijało 
się na czoło bezwzględnie trzech skocz
ków: Bandura (AZS Kraków), Burda 
(AZS Wilno.) i Matti Hori (Finlandia). 
Bandura skacze bardzo lekko i ma pew
ne lądowanie. Burda skacze odważnie, 
jednak zbyt szeroko prowadzi narty, o-
baj mają poprawną pozycję w locie. Fin 
skacze raczej ostrożnie i nieco za szty 

M;ilt i H o r i 

z Ostrowskim II. JarnuszewskI przewa
ża zdecydowanie, wygrywając na punk
ty. 

W koguciej Grabowski II (Toruń) 
wygrywa nlezasłużcnle z Richterem, 
który zashiżył conajmnlej na remis. 

Oczekiwana z dużym zainteresowa
niem walka Krzemińskiego (T) z Attgu-
stowiczem zawiodła na całej linii. Obaj 
walczyli nieczysto i spotkanie przypo
minało raczej zapasy. Nieciekawa ta wól 
ka zakończyła się wynikiem remiso
wym. 

W wadze lekkiej Kijewskl (Ł) zr.iio-
rzyl się z łodzianinem Blcerem, odsłu-
gującym służbę wojskową w Toruniu. I 
ta walka prowadzona była nieczysto tak 

wno, jednak ląduje pewnie, reszta za- .że obaj narazili się na ostrzeżenie. Wy-
wodników słabsza. Poziom skoków nie grał na punkty Kijowski. 
był zbyt wysoki. ' Najciekawszą walkę stoczyli repro-

Wyniki techniczne skoków otwar- pentancj wagi półśredniej Lelewskl (T) 
tych; ji Ostrowski. W trzeciej rundzie idzie Lc-

i \ T M 7 c v-~i,a„a *A i / o 9
 1 icwski na chwile na deski. Wygrywa na 

1) Lasota (AZS Kraków) nota 142,2. p u n k t y 0 s t r o w s k L 

W wadze średniej walka Pisarskie
go (Ł) z Ernestem trwała b. krótko 

nota 
skoki 33 i pół i 33 mtr. 

2) Urbański (AZS Lwów) — 
139,7, skoki 34 i pół i 34 mtr. 

3) Burda (AZS Wilno) — nota 128,9, 
skoki 32 i 31 mtr. 

4) Anskaps (Łotwa) — nota 112,1, 
skoki 33 i pół i 32 mtr. 

5) Matti Hori (Finl.) — nota 104,3, 
skoki 32 i 31 i pół mtr. z upadkiem. 

6) Prorok (AZS Kraków) - nota 84,1 
skoki 30 z upadkiem i 31 mtr. 

7) Gallob (Austria) — nota 65,6, sko
ki 25 i 24 mtr. 

8) Pukitis (Łotwa) — nota 65,4, sko
ki 24 i pól i 22 mtr. 

Na 14-tym miejscu Rov. 

Nieoczekiwana porażka Koziołka 
w meczu Poznań—Lwów 11:5 

Lwów, 9 stycznia. 
W niedzielę wieczorem rozegrany 

został we Lwowie rewanżowy mecz 
bokserski Poznań — Lwów. Tym razem 
reprezentacja Lwowa uzyskała lepszy 
wynik, niż w sobotę, wywalczając re
zultat 5:J1, podczas gdy w sobotę Lwów 
przegrał 0:16. 

Przebieg walk w kolejności wag 
muszej do ciężkiej był następujący: 

Czerwiński (P) wypunktował Lubiń
skiego. 

Gromala (L) wygrał wysoko na punk 

ty z Koziołkiem. 
Pela (P) wypunktował Sawaryna (L) 
Chrostek (L) wygrał po bardzo ład

nej walce na punkty z Ratałakiem. 
Jarecki (P) zremisował z Bergiem. 
Szulczyński (P) wygrał na punkty z 

Kingiem. 
Szymura (P) wygrał w pierwszej run 

od,dzie przez k. o. z Baranowskim. 
Klimccki (P) wypunktował Szkwar-

kowskiego. 
Sędziował w ringu p. Derda Kazi

mierz z Poznania. Widzów około 2.000. 

wiem już w pierwszej minucie trafia Pi
sarski czysto 1 Ernest zostaje wyliczo
ny. 

W wadze półciężkiej Wezner (T) wy 
grywa wysoko na punkty z Pvbl1asem, 
ktróy zaprezentował się b. słabo. 

W wadze ciężkiej Jaskuła już w 
pierwszej rundzie wygrywa z Koznko-
wem, który trafiony zostaje w oko i 
krwawi .Po zbadaniu oka przez lekarza 
sędzia walkę przerwał. 

Ostateczny wynik meczu 9:7 d b t o -

B o k s e r z y Polonii 
walczą w niedziele w Łodzi 
W nadchodzącą niedzielę 16 bm. dru 

żyna bokserska warszawskiej Polonii 
bawić będzie w Lodzi, gdzie rozegra 
mecz rewanżowy z łódzkim Hakoahem. 
W meczu z Polonią w Warszawie Hakn-
ah uległ w nieznacznym stosunku 7:9. 
tak żc mecz rewanżowy oczekiwany 
jest z dużym zninteresowaniem. 

• * ł e s p o t B ? n „ ! i t w q m i r ! 
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-REPUBLIKA" ar. 9, Poniedziałek, 10 stycznia 1938 r. 

P o l o n i a zwycięża I H P 12:4 
S ę d z i o w i e k r z y w d z i ) ł o d z i a n . - Chmielewski bije gładko F a b i s i a k a 

Warszawa, 9 stycznia. 
Mecz Polonia — IKP ze względu na 

udział Chmielewskiego wywołał w sto
licy duże zainteresowanie. Chmielewski 
powitany został przez publiczność owa
cyjnie, a Polonia wręczyła mu upominek 
w postaci miniaturowego gongu. Jego 
przeciwnik, który stoczył 50 walkę o-
trzymal złoty pierścionek. 

Wysoka porażka krzywdzi łodzian, 
którzy byli przeciwnikiem zupełnie ró
wnorzędnym. W dwóch walkach ogło
szono wyniki, krzywdzące pięściarzy 
łódzkich. 

W wadze muszej Szwed zremisował 
z Komudą. 

W wadze koguciej Kazimierski poko 
nał niezasłużenie na punkty Marcinkow-J 
skiego. Łodzianin zaprezentował się b. 
dobrze, był lepszy niemal przez wszyst

kie rundy, przechodząc okres słabości 
jedynie pod koniec drugiego starcia. 

Ogłoszone zwycięstwo Kazimierskie
go przyjęte zostało gwizdami. 

W piórkowej zamiast Spodenkiewi-
cza walczył Czesławski, który prze
grał na punkty z dobrze dysponowa
nym Małeckim. 

W wadze lekkiej Łukasiewicz wy
punktował mało ruchliwego Kowalew
skiego. Łodzianin polował jedynie na 
cios, zapominając o punktowaniu. Wal
ka „welterów" Janczaka z Więckows
kim minęła na obustronnej wymianie 
ciosów. W drugiej rundzie znajdował 
się Janczak na chwilę na deskach. Więc 
kowski nie umiał tego jednak wykorzy
stać, będąc pod koniec walki zupełnie 
groggy. Wygrał na punkty Jatfczak. 

ścl węgierscy w Krakowie 
u z y s k a l i remis z r e p r e z e n t a c j a K r a k o w a l.-l ( 1 : 0 , 0 : 1 , 0 : 0 ) 

Kraków, 9 stycznia 
Drugi występ węgierskich hokeistów w Kra 

kowle, pozostawił po sobie znacznie lepsze wra 
żenić, niż sobotni mecz z Cracovlą. Goście 
byli Już wypoczęci i zademonstrowali grę na 
duło wyższym poziomie, niż w pierwszym 
dniu zawodów. 

Reprezentacja Krakowa wystąpiła w swym 
najsilniejszym składzie na czele z Wołkow-
sklm. któremu lekarz pozwolił jut wziąć udział 
w rswodach; dale) Kowalskim, Marchewczy-
klem. Maciejka, Michalskim, trójką krynicki): 
Piechota, Kulig I Burda, oraz Czarniklem I Ha-
bowskim. 

„Ferencvarosi" grał w Identycznym składzto 
lak z Cracovla. 

Po niezwykle ciekawe] I zacięte] grze, mecz 
zakprtczył się szczęśliwym dla Węgrów wyni
kiem nie rozstrzygniętym. Krakowianie zasłu
żyli bowiem na zwycięstwo conajmnlel różnicą 
dwuch bramek. Gpspodarze górował), znacznie 
nad przeciwnikiem, specjalnie pod względem 
szybkości, ho]owoścl I potencji strzałowe). 

-W pierwszej tercji niespodziewanie t pro
wadzenie dla Węgrów zdobywa Goszlcih po ła
dnym zagraniu Kanadyjczyka Stapleforda, po 
utraceniu tej bramki nlo bez winy Jego obroń-' 
cy Czarnlka I bramkarza Maciejki. 

Kontrołenzywa krakowian nic przynosi po
żądanego etektu, mlmi, że każdy atak, szcze
gólnie linii krynickiej, nosi w sobie zarodek 
bramki. 

W drugiej części krakowianie rozegrali sie 
na dobre I uzyskali widoczną przewagę nad 
przeciwnikiem, który zastosował taktykę dclen 
żywną, chcąc za wszelka cene utrzymać wynik. 

W S-eJ minucie po fenomenalnym przeboju 
Wołkowskl strzela nieuchronnie, uzyskując wy
równanie. 

: zdobywca bramki I obrona. 
Sędziowali wzorowo pp. 

zor. Widzów około 3000. 
mec. 

Po meczu w rozmowie z nami kapitan zespo 
łu węgierskiego wyraził zadowolenie z osiągnie 

P o r t u g a l a n?m 
Węgry w piłce nożne! 4 : 1 { :0) 

Lizbona, 9 stycznia. 
W międzynarodowym meczu piłkar

skim, rozegranym w Lizbonie webec 20 
tysięcy widzów, Portugalia pokonała 
wysoko Węgry 4:0 (2:0). 

Schalhe 0 4 zdobyta 
puchar piłkarski Nemiec 

Kolonia, 9 stycznia, 
W Kolonii, wobec 70.000 widzów, od

był się finałowy mecz o puchar Niemiec 
i nagrodę przewódcy sportu niemieckie
go, von Tschammer und Ostena pomię
dzy Schalke 04 i Fortuna z Duesseldor-
fu. 

Zasłużone zwycięstwo odniósł Schal
ke 04 — 2:1 (0:0). Bramki dla zwycięz
ców zdobyli Kalwitzki 1 Szepan. 

L k widać ja podokręgu 
lekkoatletycznego w Tomaszwie 

W dniu wczorajszym wyjechali z ra
mienia Łódzkiego Okręgowego Związ
ku Lekkoatletycznego do Tomaszowa 
prezes Związku p. Szumlewski i skarb
nik p. Turski w celu całkowitej likwi
dacji tamtejszego podokręgu. Po przepro 

. r . , | cła wvniku nierozstrzygniętego, uważając repre w a d z e n i u likwidacji mianowano delegą-
Oslek i t e n - zentac ę Krakowa za bardzo silny zespół. Na- t \ \ r , r A , : ~ i . . c , , , „ , „ c ^ , ; ~ „ , , - u : „ i , „V 

rzekal przy tym na wielkie przemęczenie Ich Wydziału^Spraw Sędziowskich n& 
drużyny. 

Wieczorem FTC. odjechał z powrotem d o 1 

Budapesztu. 

Chmielewski przez dwie rundy ba
wił się z Fabislaklem. W trzeciej run
dzie puścił łodzianin w ruch prawą i 
Fablslak znalazł się na deskach. 

Chmielewski wyraźnie oszczędzał 
jednak ręce przed meczem z Włocha
mi, dążąc jedynie do zwycięstwa na 
punkty. 

W półciężkiej Pietrzak po niecieka
wej walce zremisował z NIzińskim. a w 
ciężkiej Sowiński znokautował w trze
ciej rundzie wypożyczonego przez IKP 
Pleslka. Plesik w trzeciej rundzie tak 
niefortunnie upadł, że skręcił nogę i rę 
kę i poddany został opiece lekarskiej 
Sędziował w ringu p. Laukedrci. 

Punktował inż. Grosser. 
Po południu drużyna IKP podejmo

wana była przez Polonie herbatką. 

mm 

Hokeiści łotewscy w Wilnie 
pokonali reprezentację miasta 2:0 

Wilno, 9 stycznia l wa. 
Reprezentacja hokejowa Łotwy wy- Dopiero w trzeciej tercji Łotysze 

stąpiła w dniu dzisiejszym w Wilnie pod przypuszczają generalny atak na brarn-
nazwą Ryga, mierząc swe siły z repre- " 
zentacją Wilna. Drużyna wileńska repre 
zentowana była przez KPW Ognisko, 

i Początkowo gra jest monotonna. — 
Obie1 driiż^rłyvg?ają7'd'ćfetiZywnie. U wll 
'dąu.jbiąk w tym okresie spoistości. W y 
róznia' sic'WyWe 'b>amfcarz Wiro-Kiro: 

Druga tercja jest zupełnie niecieka-

kę gospodarzy, uzyskując punkty przez 
Piotrowskiego, Polaka z pochodzenia, 
który był najlepszym zawodnikiem ło
tewskim. 

W zespole wileńskim wyróżnili się 
Staniszewski, Grzybowski i Wiro-Kiro. 
U Łotyszów — Piotrowski. Sędziowali 
pp. Wasilewski i Ostanowicz. 

Anglia remisuje z Danią 
w międzypaństwowym meczu bokserskim 

1 Kopenhaga, 9 stycznia. 
W niedzielę odbył się w Kopenhadze 

mecz bokserski pomiędzy reprezentacja
mi Anglii 1 Danii. Zawody przyniosły 
wynik nierozstrzygnięty 8:8 (według 

i punktacji skandynawskiej 4:4). Wyniki 
w 3-ei tercji spodziewano się, że krakowia poszczególnych wag kolejno od muszej 

nie odniosą zwycięstwo, lecz mimo silne] prze- d o ciężkiej*. 
wasi napastnicy nie zdołali zmusić znakomitego Frederlcksen (Dania) pokonał Klrscha 
bramkarza gości Hercsaka, do kapitulacji. I . . j , V 

W zespole krakowskim na pierwszy plan wy lAl lg l ia ) . 
bił się Wołkowskl, Marchewczyk I Kowalski.! 
Wypadł nieco słable] ]ak w sobotę, podobnie 
Jak I Czarnlk. Na wysokości zadania stanęli 
Michalik i Maclelko, którzy ]ednak przepuścili 
łatwe do obrony strzały. 

Bardzo groźny I pracowity był atak kry
nicki, (łabowski grał zbyt krótko, by ocenić Je j 
co klasę. W każdym razie nie należało go w y - ' 
stawiać tylko na Jedna chwilę, a umożliwić mu 
zgranie sic z partnerami. 

Wśród gpścl najlepszymi byli Kanadyjczyk 
Stapleford I Hercsak. Poza tym wyróżnili się 

Turnie) siatkówki 

Finałowy mecz tenisowy 
o puchar kró la G u s t a w a 

Sztokholm, 9 stycznia. 
W Sztokholmie rozpoczął się finało

wy mecz tenisowy o puchar króla Gusta 
wa pomiędzy Szwecją i Norwegią. Zwy
cięzca tego spotkania walczyć będzie z 
posiadaczką pucharu — Francją. 

Po pierwszym dniu wynik brzmi 1:1. 
Norweg Haanes pokonał Szweda Rohls-
sona 2:6, 6:3, 9:11, 6:4 ,6:3, a Schroeder 
wvgral z Norwegiem Jonsonem 6:3, 6:3, 
6:1 . . ' 

H s f r z o w i e piłkarscy 
Argentyny i Urugwaju 

Buenos Aires, 9 stycznia. 
Mistrzostwo piłkarskie Argentyny 

zdobył Athletik-Club River Platę. 
W Urugwaju tytuł mistrza uzyskał 

F. C. Penarol z Montevideo. 

Związku Makkabi 
W dniu wczoraiszym, odbył się w sali Ma-

kabl, doroczny zimowy turnlel piłki siatkowe], 
organizowany przez referat sportowy ŁOZ. 
Makabi, w konkurencji dwójek | trólek, przy 
udziale rekordowej liczby 25 drużyn, rekrutu
jących się z klubów: Makabi (10), Bar-Kochba 
(10), Hakoah (S). 

Wyniki techniczne przedstawiają się nastę
pująco: Dwójki panów: W finale spotkały się 
drużyny Makabi I i Makabi III. Spotkanie za
kończyło się zwycięstwem drużyny Makabi III 
w stosunku 2:1 (15:13, 10:15, 15:7). 

Trójki pań: W finale Bar-Kochba I zwycię
żyła Makabi II w stosunku 2:0 (15:12, 15:7). 

Trójki panów: Do finału zakwalifikowały się 
drużyny: Makabi I, Makabi II, Bar-Kochba III. 
W puli finałowej drużyna Bar-Kochby skreczo-
wała. Finał rozegrają między sobą drużyny 
Makabi. 

Organizacja zawodów sprawna. Widzów ok. 
200 osób. 

D o b r y w y n i k K a l b a r c z y k a 
W Warszawie odbyły się zawody 

w jeździe szybkiej na lodzie. W biegu 
na 1000 m. zwyciężył Kalbarczyk w 
czasie 1,40 przed Lisieckim 1.44,8. 

W biegu na 10 kim. parami zwycię
żyła para Kalbarczyk—Wojna. Czas 
Kalbarczyka jest nowym rekordem 
Polski, który jednak nie będzie uznany 
ze względu na małą ilość sędziów. 

Kalbarczyk wyjeżdża dziś na trening 
do Oslo. 

0'Brien (A) wygrał z Frederlcksem 
2-gim. 

Cerv!n (D) wypunktował 0'Gallie. 
Nielsen (D) odniósł zwycięstwo nad 

Varley'em. 
Stockton (A) zwyciężył Kopsa. 
Pack (A) wygrał z Petersenem. 
Brlndley (A) poddał się w drugiej 

rundzie Lehmannowi. 
Iiermansen (D) uległ Prestonowi. 

K r a k ó i y - T a r n ó w lii 
W Krakowie odbył sie mecz siat

kówki męskiej między reprezentacjami 
Krakowa i Tarnowa, który zakończył 
się zwycięstwem Krakowa w stosunku 
2:1. 

Hokej w W a r s z a w i e 
W meczu hokejowym w Warszawie, 

który odbył się w dniu wczorajszym, 
Legia pokonała Gwiazdę w stos, 6:0. 

Organizacja międzynarodowych 
mistrzostw narciarskich Polski 

W niedzielę odbyło się w Zakopanem spec
jalne posiedzenie zarządu Polskiego Związku 
Narciarskiego, poświęcone sprawie organizacji 
tegorocznych międzynarodowych mistrzostw 
narciarskich Polski. Ustalono, że organizacją 
mistrzostw zajmie się w porozumieniu z zarzą
dem głównym lokalny komitet. Poszczególne 
działy mistrzostw zostały przydzielone miejsco
wym organizacjom. 

Bieg sztafetowy organizować ma Strzelec. 
Bieg zjazdowy — szkoła narciarska Stażew

skiego. 
Slalom — Narciarski Klub Zjazdowy. 

Bieg na 18 kim. — sekcja narciarska P.T.T. 
Konkursy skoków — sekcja narciarska Wi

sły. 
Bieg na 50 kim. — okręg podhalański. 
Przewodniczącym lokalnego komitetu miano

wany został prezes okręgu podhalańskiego, pik. 
Wagner. 

Tomaszów p. Zygmunta Bębna. 

Dąb p r o w a d z i 
w mistrjostwach hokejowych 

Śląska 
W niedzielę rozegrano na Śląsku dwa 

dalsze mecze hokejowe o mistrzostwo 
klasy A. 

Dąb pokonał Polonię z Janowa 7:0 
(3:0, 3:0, 1:0), a Pogoń wygrała z TEV 
Cieszyn 5:1 (2:1, 2:0, 1:0). 

W tabeli rozgrywek prowadzi w dal
szym ciągu Dąb. 

H o k e j w e b w o w 
W niedzielę rozpoczęły się we Lwowie ho

kejowe mistrzostwa okręgu lwowskiego kliłśy' 
A. Pierwszy mecz, rozegrany między Czarny
mi a Lechią, zakończył się remisowo 0:0. Obie 
drużyny wystąpiły w najlepszych składach. Po-
ziora meczu był jednak słaby. 

Decydujący mecz o wejście do klasy A okrę
gu lwowskiego między Ukrainą a Junakiem z 
Drohobycza, zakończył się wygraną Ukrainy 
4:3. W normalnym czasie wynik meczu brzmiał 
3:3, wobec czego zarządzono dogrywkę, pod
czas której dopiero zwycięstwo zapewniła so
bie Ukraina. W sumie mecz trwał 75 minut. 

H a lodowiskach 
hokejowych Szwajcarii 

W Arosa odbył się międzynarodowy turniej 
hokejowy, zakończony zwycięstwem zurych-
skiego S. C , który w finale pokonał EHC Arosa 
4:1. 

W Bazylei Wiener EV przegrał z reprezen
tacją miasta 5:6. 

W St. Morltz reprezentacja miasta rozgromi
ła reprezentację Mediolanu 5:0. 

Sensacyjne wnioski Wisły 
na walne zebranie KOZPN 

Kraków, 9 stycznia. 
Na Walne Zgromadzenie KOZPN, któ 

re się odbędzie w dniu 16 stycznia b.r. 
zgłoszono 8 wniosków. Na szczególną 
uwagę zasługują wnioski T.S. Wisła o 
treści następującej: 

1. Walne Zgromadzenie Krakow
skiego OZPN wzywa zarząd KOZPN do 
opracowania i wniesienia na walne zgro
madzenie PZPN. projektu decentraliza
cji władz piłkarskich, przyznania OZ. 

P^N-om pewnego udziału w dochodach z 
meczów międzypaństwowych, przy czym 
za podstawę obliczenia należncH na 
rzecz OZPN-ów winno się przyjąć liczbę 
graczy oddanych przez OZPN-ny do re
prezentacji Polski. 

2. Walne Zgromadzenie KOZPN wzy 
wa zarząd do wniesienia na walne 
zgromadzenie PZPN wniosków, dotyczą
cych zmiany regulaminu Wydziału Spraw 
Sędziowskich PZPN i OZPN-ów w kie 
runku ograniczenia autonomii sędziow
skiej, a w szczególności do niedopuszcze 
nia nowych obciążeń finansowych klu
bów na rzecz kosztów administracyj
nych LWSS. 
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ożegnanie matki z masowym morderca 
Niezwykłe zamiłowanie do czystości bestialskiego zbira-Weid-

manna.—Dramatyczne sceny w więzieniu wersalskim 
(z) Sześciokrotny morderca Weld-

mann dzieli celę z dwoma kieszonkow
cami. Czuję on dla nich głęboka pogar
dę i nigdy nie odzywa się do nich ani 
słowem. Dwaj towarzysze Weldmanna 
spoglądają nań ze strachem. 

Władze więzienne w porozumieniu z 
prokuratorem udzieliły matce Weidman-
ńa zezwolenia na widzenie z synem. 

Gdy oświadczono mu, że stara mat
ka jego przyjechała i chce go zobaczyć, 
Wcidmann kategorycznie odmówił. 

Dopiero na skutek perswazyj obroń
cy zbrodniarz zgodził się, — postawił 
jednak swe warunki: 

„Musicie rozkuć mnie 
włożyć cywilne ubranie".. 

Sędzia śledczy uwzględnił ten waru
nek. Widzenie nieszczęśliwej matki z 
synem-zabójca odbyło słę w jego gabi
necie. Było to ich ostatnie pożegnanie. 

Weidmann stał w otoczeniu czterech 
żandarmów. Twarz jego, obrośnięta gę
stym zarostem, zmieniła się nie do po
znania. Stara kobieta zalała się łzami. 

— Coś ty zrobił, nieszczęsny? — 
szepnęła — coś ty zrobił?... 

Kolana Weldmanna ugięły się. Runął i 
na podłogę, obejmując matczyne nogi. 1 

Nic nłe mówił i tylko rozdzierająco łkał. 
Ta tragiczna scena trwała około kwa

dransa. Tłumacz szeptem tłumaczył sło
wa, jakie zamieniali ze sobą matka z sy
nem. 

W ostatniej chwili, gdy żandarmi już 
go wyprowadzali z gabinetu, zbrodniarz 
zawołał: 

— Pisz do mnie, mamo... Nie mam 
już teraz nikogo prócz ciebie na świe
cie... 

Pani Weidmann, która w kilka minut 

RECITAL ŚPIEWACZY WALERII JĘDRZE
JEWSKIEJ. 

W poniedziałek, dnia 10 stycznia o godz. 
17.15 przed mikrofonem Rozgłośni Lwowskie! 
.śpiewać będzie Waleria Jędrzejewska, która po 
rocznym pobycie we Włoszech wróciła obecnie 
do Polski. Usłyszymy szereg arii operowych i 
pieśni najwybitniejszych kompozytorów wło
skich. 

po wstrząsającym pożegnaniu z synem 
opuściła Paryż, oświadczyła dziennika
rzom: 

— Jestem przekonana, że mój syn 
postradał zmysły. Człowiek, którego 
widziałam w więzieniu wersalskim — to 
nie jest chłopiec, który był moim sy
nem. 

Obrońcy Weidmanna złożą wniosek 
o poddanie go badaniu psychiatryczne
mu. Wątpliwe jest jednak, czy uda im 
się uratować głowę swego klienta. 

6-krotny morderca niechętnie mówi o 
swych zbrodniach. Najbardziej interesu-

, je się polityką wewnętrzną 1 międzyna-
I dozwolić rodową. Gdy pewnego razu pokazano 

|mu gazetę, na której całe szpalty po
święcone były jego osobie — niedbale 
wzruszył ramionami i odwrócił się. 

Jest on jedynym człowiekiem, dla 
którego nie istnieje „sprawa Weldman
na". 

Weidtnaim otrzymuje pieniądze od 
„nieznanych wielbicieli". Otrzymuje też 
listy. Treść ich jest tak dziwna, przeni
knięta tak szczera sympatią dla więźnia, 
że policja postanowiła odszukać anoni
mowych korespondentów w celu prze
konania się, czy ręce ich nie są także 
zbrukane krwią ludzką. 

Za pierwsze pieniądze, zarobione w 
więzieniu wyrobem papierowych wach
larzy, Weidman, który bardzo cierpi z 
powodu braku wody bieżącej w celi, za
mówił sobie iryzjera, a następnie kupił 
szczotkę i pastę do zębów. Wielokrotny 
morderca jest człowiekiem czystym a-
kuratnym. 

RafHoprogram 
PONIEDZIAŁEK, dnia 10 stycznia 1938 r. 1 19.30—19.50 „Dyskutujmy" — „Czy możemy 
6 .15-6 20 Pieśń „Kiedy ranne wstają zorze".! , żyć bez książek?" - dyskusję zagai Jerzy 

6.20-6.40 Gimnastyka. 6-40-7.00 Muzyka (ply-1 M ł c h a l o y s k I 
ty). 7.00—7 15 Dziennik poranny. 7.15—8.00 Mu 
zyka (płyty). 8.00—11.40 Przerwa, 11.40-11.57 

TEATR POLSKI 
Śródmiejska 15. 

„Gałązka rozmarynu" w wykonaniu całego 
zespołu, a w reżyserii Z. Biesiadeckiego dana 
będzie dziś, w poniedziałek, o godz. 7.30 wiecz. 

TEATR KAMERALNY 
Cegielnlana 27. 

Dziś o godz. 7.30 wlecz, komedia Marii Jas-
norzewskiej „Powrót mamy" w reżyserii dyr. 
H. Morycińskiego. 

TEATR POPULARNY 
Ogrodowa 18. 

Dziś, w poniedziałek i jutro we wtorek o 
godz. 8.15 wiecz. komedia O. Zapolskiej ..Moral 
ność pani Dulskiei" w reżyserii J. Chojnackiej. 

Od warsztatu do warsztatu — Garncarstwo (z 
Poznania). 11 57—12.03 Sygnał czasu z Warsza
wy. Hejnał z Krakowa. 1203—13.00 Audycja 

południowa. 13.00—14.00 Przerwa. 
14.00—15-00 Marsze I piosenki żołnierskie (pły
ty). 15.00—15 10 Literatura przez mikroion dla 
wszystkich. Bolesław Prus „Lalka". 15.10 — 
15.27 Gra orkiestra Jacka Hyltona (ptyty). - -
15.27—15 30 Łódzkie wiadomości giełdowe. — 
15.30—15.45 Wiadomości gospodarcze. 15.45 — 
16-15 „Z pieśnią po kraju" — audycję prowadzi 
Janusz Nowak (z Poznania). 16.15—16 50 Orkie 
stra mandolinistów — „Kaskada" pod dyr. Dio
nizego Dobkiewicza (z Wilna). 16.50—17.00 Po

gadanka aktualna. 
17.00—17.15 „Najdłuższe kanały na śwle 

cie" — odczyt wygłosi Jan Born-

17TTS—i7o0 Rećftal spiewaćży' Galerii Jędrze
jewskiej (ze Lwowa). 

17.50-^8.09-S-Śport; wjDolinief. J a n o w e j <rtj re
portaż Rudolfa Wacka (ze Lwowa). 

18.00—18.10 Wiadomości sportowe. 
18 10—18-15 Wiadomości sportowe lokalna 
18.15—18.40 Audycja wymienna z Katowic. 
18.40—18.55 Audycja literacka — „Fortuna ko

leni się toczy"..- Mieczysława Zydlera — 
recytacja 

18.55—19.00 Odczytanie programu. i 
19.00-19.30 Audycja strzelecka. I 

119.50—20.00 Pagadanka aktualna. 
20.00—21.40 W krainie operetki — kon

cert rozrywkowy. Wykonawcy: Or
kiestra Tadeusza Seredyńskiego, Re
na Kopaczyńska (śpiew), Henryk 
Bóhm (tenor) (ze Lwowa). 
W przerwie około 20-45: Dziennik wieczo r 

ny i Pogadanka aktualna. 
21.40—22.00 Nowości literackie — omówi Leon 

Piwiński. 
22 00—22.50 Koncert Symfoniczny w wykonaniu 

Orkiestry P. R. pod dyr. Grzegorza Fitel
berga z udziałem Ewy Bandrowskiej-Tur-
skiej. (Transmisja z Teatru Wielkiego w 
Warszawie). 

22.50—23.00 Ostatnie wiadomości dziennika wie 
czornego, przegląd prasy i komunikat me
teorologiczny. 

23.00—23.30 Muzyka taneczna (płyty). 

i9.25 WIEDENl „Cliowańśzlzf-zna 7 ^--"opera 
Mussorgsklego. 

1,9.30 SZTOKppLM.*AJr»»*»^P»ŁWAR'oiPotpo1i-i 
rl muz. 

20.25 BRNO. „Przeznaczenie" — opera Janacz-
ka-

20.10 HILVERSUM. I. koncert symfoniczny. 
21.30 RADIO PARIS. „Glletto de Narbonne" — 

operetka Audrana. 
f 21-00 BRUKSELA franc. „Córka pani Angot"— 

operetka Lecocqa (tr. z Teatru). 

PROBLEMY INTELIGENCJI W LITERATURZE 
W sobotę, dnia 15 stycznia (a nie lak zosta

ło podane, w dniu 11 stycznia), odbędzie się w 
lokalu Klubu Inteligencji Żydowskiej odczyt zna 
•ego literata i powieściopisarza, p. Bursztyna, 
który omówi postaci i problemy, dotyczące ży
cia inteligencji żydowskiej, tak jak zostały one 
odtworzone w literaturze. Po odczycie recyta
cje z dziel i utworów prelegenta. Początek o 
godz. 9.30 wiecz. Wstęp wyłącznie za zaprosze
niami. 

W czwartek, dnia 13 stycznia, odbędzie się 
w lokalu Klubu zebranie towarzyskie, urozmai
cone występem uczenie szkoły tanecznej PP-
Haliny Waldman i Janiny Zandel. Początek o 
godz. 9.30 wlecz. Wstęp dla członków i zapro
szonych gości. 

NOWY ZESZYT „PRASY". 
Ukazał się grudniowy zeszyt „Prasy', or

ganu Polskiego Związku Wydawców Dzienni
ków I Czasopism. Artykuł wstępny, zatytuło
wany „O zasady uregulowania warunków pra
cy w dziennikarstwie", zawiera omówienie za
sadniczych postulatów zrzeszonego dziennikar
stwa, zawartych w projekcie ustawy dzienni
karskiej, opracowanym przez komisję zawodo
wa Związku Dziennikarzy R. P. 

W następnym artykule prezes Zarządu 
Związku Wydawców p. Stefan Krzywoszewski 
omawia „Zadania i prace Sekcji Czasopiśmien-
niczej przy Polskim Związku Wydawców Dzień 
ników i Czasopism". 

Dalej znajdujemy odpowiedź prezesa Henry
ka Bruna na ankietę „Prasy" na temat „Pro
paganda i reklama prasowa na usługach życia 
gospodarczego". 
t-v.Ror«szone« w ankiecie tel -zagadnienia ortió-
wione są również w artykule wicedyrektora 
Związku. Wydawców p Franciszka Głowińskie
go p. t „Ku ożywieniu wymiany gospodarczej 
w Polsce". W artykule tym autor analizując 
znaczenie reklamy prasowej dla podniesienia 
życia gospodarczego, zwraca uwagę na nicdo<ć 
żywe zainteresowanie się reklamą prasową ze 
strony naszych organizacji gospodarczych ornz 
na niedostateczne korzystanie z tego środka' re
klamy przez jednostki gospodarcze w Polsce. 

PRASA f | V Yyszedl z druku zeszyt Nr 12/1937 r. 
MIESIĘCZNIK 

ORGAN POLSKIEGO ZWIĄZKU 
WYDAWCÓW DZIENNIKÓW 

I CZASOPISM 
TREŚĆ ZESZYTU 

O zasady uregulowania warunków pracy w dziennikarstwie. 
Stefan Krzywoszewski: Zadania i prace Sekcji Czasopiśrnienniczej przy 

Polskim Związku W y d a w c ó w Dzienników i Czasopism. 
Propaganda i reklama prasowa na usługach życia gospodarczego (an-

Ku ożywieniu wymiany gospodarczej w Polsce. 
kieta „Prasy"). 

Franciszek Głowiński: 
Prace Związku Wydawców. 

Organizacje i Sprawy .Dziennikarskie. 
Wykaz dziennikarzy-redaktorów, .pracujących na terenie Rzplitej Pol

skiej, oraz korespondentów zagranicznych pism polskich: Kraków — lista 
nr. 1, Lwów — lista nr. 1, Wielkopolska — lista nr. 2 

Kronika krajowa. 
Prawo a prasa. 
Prasa na szerokim świecie. 

Cena zeszytu 1 zl. 
Do nabycia w admlnistracll „Pra
sy", w większych księgarniach i 
kioskach „Ruchu". 

Prenumerata roczna: w kraju 
zł. 10.—, zagranicą zł. 12.—. 
Adres administracji: Warszawa, 
ul. Zgoda 8, m. 4. 
Tel. 540-00. Konto rozrachunkowe 
Nr. 751, Warszawa I. 

LEKARZ•DENTYSTA 

. Kopciowslti 
r . 

Dr. Różaner 
Specjalista chor. wenerycznych, skór-

nych I seksualnych 

Narutowicza 9, S.9 8. 
Przyjmuje od 9—1 I od 5—9 w. 

jk. .ati». 

BRAUN 
Ceglelniana 4, "Wsz 

^pec. chor. skórnych, wenerycznych 
I seksualnych 

przyjmuje od 8—1 1 od 5—9 wlecz, 
w niedz. I święta od 9—1. 

Dr. MED. 

AI .KopciowsKi 
Piotrkowska 8 

pwyjmuje od godz. 1.30—2.30 I od 
godz. 7—8 

telefon 232-55. 

JAN POLAK 
CHOROBY WEWNĘTRZNE 

i ALERGICZNE 

ul. N A W R O T 7 
TE'.. I«4 21 

godz. przyleć 5—7. 
DR. 

E .Gutman 
POWRÓCIŁ, 

Al. Kościuszki 8 
tel. 173-00. 

NA NADCHODZĄCY 
KARNAWAŁ 

przyjmuje wieczorki, zabawy, 
imprezy. Pierwszorzędna orkie
stra, miedzy instrumentami 2 
białe harmonie, refreny śpiewa
ne przez refrenistkę, cenyptzy-
stepne, Łódź, lerzego 20, .n. 22. 

Dr. MED. 

b. BERMAN 
speclallsta chorób wenerycznych, 

skórnych i seksualnych 
CEG1ELNIANA 15 fele!. 149-07 

przyjm- od 8—II t od 4—8 w. 
W niedziele • święta od 9—1 oo pol 
Rutynowana nau-
zycielka muzyki 

UDZIELA 
LEKC{F GRY 

fortepianowej 
(moskiewskie kon 
serwa to rjuin), o-
raz irancuskiego 
)o kilkuletnim po
bycie w Paryżu. 

i . .'JURWICZ-
I YLLEROWA 

leje 1-go Maja 
9 ni. 6. 

MatKi! 
Zapisujcio 
swe 
niemowlęta 
d o 

DROBNE ogłoszenia w ..Republice' 
są najlepszym i najtańszym środku i 
zetknięcia zainteresowanych stron. 
Kto chce: 1) znaleźć lokatora lub slih 
lokatora, 2) znaleźć mieszkanie luh 
pojedynczy pokój, 3) sprzedać n !e ru
chomość lub rzecz, 4) kupić cnśkol-
wiek okazyjnie, 5) dostać posadę 6) 
wyszukać pracownika — niecna i no-
da drobne ogłoszenie do ..Republiki". 
LEWKOWICZ I DAJTELCWA.IG, 
zgubił kwit kaucyjny 67435 Elektro
wni Łódzkiej na zl. 10.— 

POKÓJ umeblowany z wszelkimi wy
godami (centralne ogrzewanie) w ele
ganckim domu przy inteligentnej ro
dzinie dla jednej osoby do wynajęcia. 
Oglądać można do godz. 4 po oolud-
niu. Al. Kościuszki 57 m. 18. 
ANGIELSKIEGO udziela 
nauczyciel Zawadzka 21, 
zastać od 4—8 po pot. 

'rutynowany 
m. 8a, front 

75 GR. LEKCJA irancuskiego. Dyplo
mowana paryżanka udziela lekcji fran
cuskiego. Lektura. Konwersacja. Gra
matyka. Tłomaczenie. Koiesponden-
cja. Pomoc szkolna. Południowa 20. 
ni. 20 l-sza lewn ot. nnrter. 
POKÓJ frontowy słoneczny dwuokjen-
ny z niekrępującym wejściem do wy
najęcia od zaraz .ul. Żeromskiego 41, 
m. 4. 

POKÓJ frontowy, słoneczny, ładnie 
umeblowany, z niekrępującym wejś
ciem, z używalnością telefonu — do 
wynajęcia od zaraz — dla pana.Wia-
domość: tel. 106-69, ul. Główna Nr 5, 
m. 15. 

i 
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P R E N U M E R A T A 
„ R E P U B L I K I " 

w r.ortzi t.I. 4.—. za odnoszenie do domu 
4(i «r miesięcznie: z przesyłka pocztową 
* Pnl.sce zl. 5-—. ..Republika" i „Ex-
ore^s" w Łodzi z odnoszeniem do domu 

zł- 7.— miesięcznie. 
K'nuo rozrachunkowe Łódź I. konto Nr. 4. 

OGŁOSZENIA: Powierzchnia stronicy 420 mm. X 280 mm. Stronica tekstowa dzieli stę na 
4 szpalty po 70 mm. Strona ogłoszeń zwykłych dzieli się na 10 szpalt po 28 mm. 

CENY OGŁOSZEŃ: Zwyczajne 12 gr. za wiersz mm. W tekście — 50 gr. za wiersz mm. Na 
stronie I — zl. 2 za wiersz mm. Nekrologi — 40 gr. za wiersz mm. Zaręczynowe i zaślubi-
nowe w tekście zl. 10. Adwokackie ryczałtem zł- 25.— Drobne za słowo 15 gr. najmniej 
zł. 1.5(1;-poszukiwanie pracy za słowo 10 gr., najmniej zl. 1.20. Opisowe w tekście redakcyj
nym zl. 2 za milimetr. Ogłoszenia zagraniczne 100 proc. drożej. Ogłoszenia fantazyjne i tabe
laryczne 25 proc. drożej. Za terminowy druk ngloszm Administracja nie odpowiada. — 

Słuszne reklamacje beda uwzględniane, 
o ile wniesione beda natpóźniri w clacru 
tygodnia od ukazania sie pierwszego 
ogłoszenia lub niezwłocznie po ukazaniu 
sic drugiego z rzędu oclorzenla tel 
me) treści co oieiwsze- — Omyłki, ktAre 
zasadniczo nie zmieniała treści o»łn«?e- I 
nia nie upoważniają do żądania- zwrotu k 

zapłaty lub powtórzenia ogłoszenia. I 

Za wydawcę: Wydawn. „Republika" S P , JB »fr. odp- Stelan Dymek. — Ręcaktor od- RMwi Dymek. Druk -Republiki" w Łodzi. Piotrkowska 49 I 64. 


